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Oczyszczalnia czy  
śmiertelna pułapka?

To pytanie odnosi się do przestarzałej, popegeerowskiej oczyszczalni ścieków w Zakrzowie, 
która na pierwszy rzut oka budzi wątpliwości co do standardów ochrony środowiska. Smród 
rozchodzi się stąd na dużą odległość. Na dodatek obiekt nie jest odpowiednio zabezpieczony. 
W ubiegłym tygodniu strażakom udało się z gnojowicy uratować topiącą się sarnę. Jedną. W 
ściekach widać było 5 ciał innych saren w różnym stanie rozkładu. Co kryje się jeszcze pod 
grubym kożuchem z odchodów… nie wiadomo.

Kolejny wypadek 
w tym miejscu

W czwartek 20 maja doszło do zderzenia 
dwóch osobówek na zjeździe z wiaduktu na 
autostradę A4 w Malni. Jedna osoba trafiła 
do szpitala.

Dokończenie na str. 2.

Wjechała  
w motocyklistę

Kierowca motocykla jest „tylko” ranny, zde-

rzenie z samochodem mogło się dla niego 
skończyć nawet śmiercią…

Dokończenie na str. 2.

Uratowana sarna też by 
zginęła, gdyby nie mieszka-
niec gminy Gogolin, który 
ją zauważył i zawiadomił 
straż pożarną – a ta natych-
miast przyjechała:

„Dziś wieczorem (20 
maja - red.) łażąc po krza-
kach i habaziach usłyszałem 
dziwne chlupotanie. Kiedy 
podszedłem w miejsce, 
skąd dochodziły odgłosy, 
oniemiałem. W betonowym 
odstojniku pływała dorosła 
sarna i nijak nie mogła z tej 
pułapki wyjść. Oprócz niej 
zauważyłem jeszcze 4 trupy 

innych saren i szczątki (czasz-
ka – red.) kolejnej. Nie będę 
pokazywał drastycznych 
zdjęć, ale sami zobaczcie, jak 
w XXI wieku może wyglądać 
uwaga: oczyszczalnia ście-
ków. Dziurawy i rozsypujący 
się płot umożliwia spokojny 
dostęp nie tylko zwierzętom, 
ale i ludziom…” - napisał na 
Facebooku zbulwersowany 
Rafał Świerad. 

Ta sprawa bulwersuje 
dwojako: po pierwsze jako 
niebezpieczny i źle zabezpie-
czony teren (ok. 100 metrów 
od oczyszczalni znajdują 

się bloki mieszkalne), na 
którym giną zwierzęta i tak 
naprawdę należałoby beto-
nowy zbiornik opróżnić, aby 
stwierdzić, czy nie znajduje 
się w nim jeszcze więcej ciał 
(oby tylko zwierzęcych). Po 
drugie – obiekt sam w sobie 
budzi wątpliwości: jak to 
możliwe, aby spełniał stan-
dardy ochrony środowiska? 
Pytanie zasadnicze brzmi: 
czy rzeczona oczyszczalnia 
faktycznie oczyszcza ścieki, 
a jeśli tak, to w jakim pro-
cencie? 

Obiekt pochodzi praw-
dopodobnie z lat 60. lub 70. 
Kiedyś był własnością PGR, 
ale potem gmina go przejęła 
i przekazała na stan Komu-
nalnego Przedsiębiorstwa 
Wielobranżowego. Spływają 
tam ścieki z popegeerow-
skich bloków. Pytanie brzmi: 
spływają do betonowego 
zbiornika i co dalej? Według 
naszych ustaleń kiedyś dzia-
łał tu wał napowietrzający 
(nie wiemy, czy nadal działa) 
i… to wszystko.

Dokończenie na str. 5.
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Szanownemu Państwu 

Annie Zamojskiej-Nocoń 

i Romanowi Nocoń 

wyrazy głębokiego współczucia 

z powodu śmierci 

Mamy i Teściowej 
składają 

Dyrektorzy, Nauczyciele i Pracownicy 

Szkół Gminy Strzeleczki

Szczere wyrazy współczucia dla Pani 
Renaty Adamek 

z powodu śmierci 
MĘŻA

 składają 
Zarząd i Pracownicy 

Krapkowickiego Centrum Zdrowia Sp. z o.o. 

Pielęgniarka – trudna praca w niełatwych czasach. Jak 
jednak widać po paniach z oddziału chirurgii w krapko-
wickim szpitalu, nie jest to wystarczający powód, żeby 
utracić szczery uśmiech na twarzy. Drogie Panie! Darz-
cie nas dalej nie tylko fachową opieką, ale także tymi 
promieniami szczęścia i pogodą ducha.  (mim)

Panu Romanowi Nocoń
Dyrektorowi Szkoły Podstawowej w Komornikach

z powodu śmierci babci

Pani Małgorzacie Nocoń
Radnej Gminy Strzeleczki 

z powodu śmierci teściowej

śp. Róży Nocoń

wyrazy głębokiego współczucia i żalu

składają

„Ci, których kochamy, nie umierają nigdy,
bo miłość to nieśmiertelność”

Wójt Gminy Strzeleczki,

Pracownicy Urzędu Gminy

oraz Pracownicy Oświaty

Przewodniczący Rady Gminy Strzeleczki

wraz z Radnymi

Zgłoszenie o wypadku 
wpłynęło na numer alar-
mowy parę minut po go-
dzinie 14.00. Jak ustalono, 
zawinił kierujący peugeo-
tem zamieszkały w Opolu 
obywatel Ukrainy, który 
poruszał się drogą przez 
las w kierunku Gogolina. 
Mężczyzna w wyniku gwał-
townego hamowania zjechał 
na przeciwległy pas ruchu, 
doprowadzając do zderzenia 
czołowego z prawidłowo 
jadącym z naprzeciwka (od 

Opola) oplem, którym kie-
rował mieszkaniec powiatu 
krapkowickiego. 

Według wstępnych 
ustaleń w wyniku wypadku 
jedna osoba została poszko-

dowana, ale po przebadaniu 
stwierdzono, że obrażenia są 
nieznaczne i ostatecznie zda-
rzenie zakwali�kowano jako 
kolizję. Jej sprawca za spowo-
dowanie groźnej sytuacji, w 
wyniku której zniszczeniom 
uległy samochody, został 
ukarany mandatem karnym 
w wysokości tysiąca zł. 

(bes), fot. (OSP 
Odrowąż)

W sobotę 22 maja o godzi-
nie 16.50 doszło do groźnie wy-
glądającego wypadku na skrzy-
żowaniu wyjazdu z autostrady 
przed Gogolinem z drogą woje-
wódzką nr 423. Poszkodowany 
to 55-letni motocyklista, który 
poruszał się pojazdem marki 
Yamaha od strony Zdzieszowic 
w kierunku Gogolina. W pra-
widłowo jadącego drogą męż-

czyznę uderzyła kierująca oso-
bowym oplem 37-latka, która 
zjeżdżała z autostrady. Kobieta 
skręcając w lewo, nie upewniła 
się należycie, czy ma wolną dro-
gę i wymusiła pierwszeństwo, 
co skończyło się dla motocykli-
sty złamanym barkiem i innymi 
obrażeniami. 

(bes)

Wjechała  
w motocyklistę

Wypadek miał miejsce o 
godzinie 13.30 na skrzyżo-
waniu dróg wojewódzkich 
424 (wiadukt) i 423 (droga 
wiodąca przez Malnię w 
kierunku Gogolina). Na 
zjeździe z wiaduktu często 
dochodzi do wymuszeń 
pierwszeństwa, tak było i 
tym razem. Zawiniła 39-let-
nia mieszkanka Krapkowic 
jadąca fordem od Krapko-
wic, która skręcała w lewo 
do Malni. Nie upewniła się 

jednak, czy ma wolną drogę 
i wymusiła pierwszeństwo na 
fordzie jadącym od Choruli 
do Gogolina, za którego kie-
rownicą siedziała 50-letnia 
mieszkanka gminy Gogolin. 
Audi wjechało w bok forda, 
powodując poważne uszko-
dzenia auta, a także raniąc 
50-latkę, którą przetranspor-
towano karetką do szpitala. 

(bes), fot. (OSP 
Odrowąż)

Kolejny wypadek 
w tym miejscu

Tysiąc złotych za kolizję
W piątek 21 maja doszło do zdarzenia drogowego na drodze wojewódzkiej nr 423 w chorulskim lesie. 

Samochody wylądowały w rowach.

Dokończenie ze str. 1.
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Praca dla 

Opiekunów osób starszych w Niemczech
 - ubezpieczenie i wysokie zarobki 

- PRO-SENIOR (KRAZ 6933)
 Tel. 668546354, 774428338
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531-666-333

KUPIĘ  
KAŻDĄ  

TOYOTĘ 

We wtorek 18 maja do miesz-
kanki gminy Gogolin zadzwoniła 
kobieta, podając się za jej synową. 
Poinformowała 76-latkę, że jej 
syn miał wypadek i musi ona 
dostarczyć na komendę policji 
125 tysięcy złotych. Seniorka 
nie dała jednak wiary oszustom, 
zaczęła zadawać mylne, szczegó-
łowe pytania, co sprawiło, że jej 
rozmówczyni rozłączyła się.

Tego samego dnia krapko-
wiccy policjanci zostali poinfor-
mowani jeszcze o kilku podob-
nych rozmowach telefonicznych. 
Rozmówcy dzwoniąc, podawali 
się za rzekomych członków ro-
dziny, przekonując seniorów, że 
jedynie znaczna kwota pienię-
dzy może pomóc. Na szczęście 
żadna ze starszych osób nie dała 
się oszukać. Taka postawa senio-
rów z powiatu krapkowickiego 
świadczy o skutecznych pro�lak-
tycznych działaniach najbliższych 
– być może prawdziwego wnuka 
czy dzielnicowego, którzy uczu-
lają osoby starsze na tego typu 
oszustwa.

Tajemniczy telefon z prośbą 
o pomoc najczęściej odbierają 
starsze osoby posiadające aparaty 
stacjonarne. Rozmówca pod-
szywa się pod członka rodziny, 
policjanta, adwokata lub proku-
ratora. Często przekazuje telefon 
innej osobie, która uwiarygadnia 
zmyśloną historię. Taki scenariusz 
może być zmieniany i dopasowy-
wany do sytuacji. Finalnie chodzi 
o przekazanie pieniędzy - czy to 
przelewem na inne konto, za po-
średnictwem nieznanego kuriera 
lub porzucając gotówkę na ulicy.

Oszuści często przekonują, 
że pieniądze są potrzebne, by 
uchronić członka rodziny przed 
więzieniem, np. ze względu na 

wypadek, który spowodował. 
Innym razem wmawiają, że na-
leży przelać pieniądze, bo konto 
bankowe zagrożone jest włama-
niem. Pamiętajmy - prawdziwi 
policjanci nigdy nie żądają od 
nas przelania pieniędzy ze swo-
jego konta, nigdy nie wciągają 
nas w swoje realizacje, nie wy-
magają oddania pieniędzy pod 
jakimkolwiek pretekstem. 

Koniecznie upewnijmy się, 
że nasi seniorzy o tym wiedzą. 
Przestępcy w rozmowie wywie-
rają silną presję, zadbajmy więc 
o to, by osoby starsze wiedziały, 
że zawsze mogą się z nami skon-
taktować, by przedyskutować 
sprawę. Ważne, aby zapewnić 
seniorów, że gdy niespodziewana 
rozmowa schodzi na temat ich 
oszczędności, mogą się w każdej 
chwili rozłączyć. Zwykle - już po 
jakimś czasie - oszukani seniorzy 
sami orientują się w sytuacji. 
Pierwszą linią obrony przed oszu-
stami jest przerwanie połączenia 
telefonicznego!

Do rozmów o oszustwach 
powinien dołączyć każdy. Tylko 
uprzedzając pewne fakty, jeste-
śmy w stanie uczulić starszych 
członków naszych rodzin na 
sposoby wyłudzania pieniędzy. 
Fałszywy wnuczek, policjant, 
adwokat czy córka – o kim 
byśmy nie mówili, cel ich dzia-
łania jest ten sam – odebrać 
oszczędności całego życia. Dla-
tego zwracamy się z prośbą o 
pomoc w dotarciu do osób star-
szych. Wspólnie przestrzegajmy 
seniorów z sąsiedztwa i rodziny 
przed oszustami i metodami ich 
działań. Każda okazja, każde 
spotkanie jest ku temu dobrą 
okazją.

Po raz kolejny ostrzegamy i 
przypominamy, jak nie stać się 
o�arą oszustwa:

• należy zachować zdrowy 
rozsądek i ostrożność – jeśli 
dzwoni do nas osoba, która 
podaje się za członka rodziny i 
prosi o pieniądze, nie należy po-
dejmować żadnych pochopnych 
decyzji;

• jeśli chodzi o członka rodzi-
ny, zadzwoń do niego i dowiedz 
się, czy faktycznie potrzebuje 
twojej pomocy. Opowiedz osobie 
bliskiej o zaistniałym zdarzeniu;

• nigdy nie udzielaj przez 
telefon informacji, jaką ilość pie-
niędzy posiadasz w domu czy na 
koncie bankowym;

• nigdy na czyjeś zlecenie nie 
przekazuj pieniędzy, nie podpisuj 
dokumentów, nie zakładaj kont 
w banku, nie zaciągaj kredytów i 
nie ujawniaj swoich danych oso-
bowych, numerów PIN, haseł;

• nie ulegaj presji, jaką wy-
wiera telefoniczny rozmówca;

• poinformuj policję! Każdą 
próbę wyłudzenia pieniędzy 
można zgłaszać w dowolnej jed-
nostce lub dzwoniąc pod numer 
alarmowy 112.

Pamiętaj!

• policja nigdy nie prosi o 
przekazanie pieniędzy i nigdy nie 
dzwoni z takim żądaniem;

• policja nigdy nie informuje 
telefonicznie o prowadzonych 
działaniach, „akcjach policyj-
nych”;

• jeżeli odebrałeś taki telefon, 
bądź pewien, że dzwoni oszust.

nad. (KPP Krapkowice)

Seniorze, bądź ostrożny! 
Nie daj się oszukać!

Oszuści wyłudzający pieniądze od seniorów znów są aktywni w naszym 
regionie. Podszywają się pod członków rodziny, policjantów, prokurato-

rów czy adwokatów. W minionym tygodniu, właśnie metodą na członka 
rodziny, próbowali wyłudzić pieniądze od kilku mieszkańców powiatu 
krapkowickiego. Starsi ludzie nie dając wiary telefonicznym rozmówcom, 
nie ulegli i nie przekazali rzekomo potrzebnych pilnie pieniędzy. Taka 
postawa seniorów zasługuje na uznanie. Apelujemy o ostrożność!
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Dokończenie ze str. 1.

Oczyszczalnia czy śmiertelna pułapka?
Ścieki, jak widać, gniją w 

odstojniku, to co najrzadsze 
odprowadzane jest do pobli-
skiego rowu, frakcje gęste zo-
stają na dnie. Nie wiemy, czy 
i kiedy zbiornik był opróżnia-
ny. Niedaleko odstojnika jest 
też kanał z nieokreśloną za-
wartością przykryty przerdze-
wiałą pokrywą. Tak mocno 
przerdzewiałą, że są w niej 
duże dziury. Stąpnięcie grozi 
wpadnięciem do środka… 

- To co zobaczyłem, 
przyprawiło mnie o szok, 
ten obiekt wygląda jak gi-
gantyczny „hajziel”, choć i 
„hajziel” lepiej wygląda, jak 
oczyszczalnia sprzed pół wie-
ku w Albanii, jak trupiarnia 
– mówi Rafał Świerad. – Na-
stępnego dnia zadzwoniłem 
do Wojewódzkiej Inspekcji 
Ochrony Środowiska na nu-
mer interwencyjny z prośbą 
o interwencję. Napisałem też 
do nich pismo i przesłałem 
zdjęcia. Złożyłem też wniosek 

o udostępnienie informacji 
publicznej do Urzędu Miej-
skiego w Gogolinie na temat 
kontroli instalacji ścieków tej 
oczyszczalni, wyników badań 
ścieków przed oczyszczeniem 
i wody – po oczyszczeniu, jeśli 
takie badania są. Zapytałem 
też, gdzie odprowadzane są 
pozostałości po „oczyszcze-
niu” tych ścieków i co się 
dzieje z powstałym osadem. 
Teraz czekam na odpowiedź. 
Ten obiekt wygląda tak, jakby 
nic tam się nie działo i jakby 
nie przeszkadzało nikomu, że 
wpadają tam zwierzęta. Ale 
za to była świeżutko przycięta 
trawa!

My również zainteresowa-
liśmy się sprawą. Do prezesa 
KPW oraz do burmistrza  Go-
golina wysłaliśmy następujący 
komplet pytań:

Z którego roku pochodzi 
obiekt i jakie metody oczysz-
czania są tam stosowane?

Czy obiekt jest czynny?

Czy obiekt spełnia stan-
dardy oczyszczalni ścieków?

Gdzie odprowadzane są 
ścieki po wyjściu z oczyszczal-
ni?

Jakie są parametry ścieków 
wchodzących do oczyszczalni, 
a jakie wychodzących (w ja-
kim stopniu są oczyszczone)? 

Czy obiekt jest wyszcze-
gólniony w pozwoleniu 
wodno-prawnym lub innych 
decyzjach środowiskowych 
obowiązujących KPW Gogo-
lin dotyczących korzystania ze 
środowiska?

Czy ścieki są badane i czy 
stan tych badań jest rapor-
towany do Wód Polskich – 
przed i po oczyszczeniu? Czy 
spełniają parametry określone 
w pozwoleniach środowisko-
wych?

Czy obiekt jest kontrolo-
wany przez inspekcje lub inne 
instytucje ochrony środowi-
ska?

Dlaczego obiekt nie jest 
odpowiednio zabezpieczony 
(wiele ciał utopionych zwie-
rząt i akcja ratunkowa straża-
ków ratująca topiącą się tam 
sarnę 20 maja 2021) i stwarza 

zagrożenie i dla zwierząt i dla 
ludzi?

Czy obiekt jest moni-
torowany/kont ro lowany 
przez pracowników? Można 
mniemać, że nie, skoro nie 
jest zabezpieczony i nikt nie 
wyciągał tych zwierząt (nie-
które już zdążyły się mocno 
rozłożyć – aż do kości).

Jakie działania zamierza 
podjąć spółka/gmina w tej 
sprawie?

Tego samego dnia otrzy-
maliśmy krótką odpowiedź 
od wiceburmistrza Krzysztofa 
Reinerta:

-Większość tych pytań na-
leży skierować do właściciela 
obiektu, czyli do spółki KPW 
Gogolin. My jako samorząd, 
informację o zaistniałej sytu-
acji otrzymaliśmy od straży 
pożarnej, po czym niezwłocz-
nie zwróciliśmy się do spółki 
KPW o wyjaśnienia oraz ra-
port. Czekamy, aż spółka od-
niesie się do sprawy. Z naszych 
informacji wynika jednak, że 
ogrodzenie uszkodzone jest 
jedynie od strony pól, a nie od 
strony zabudowań mieszkal-
nych. Mogę jeszcze nadmie-
nić, że burmistrz Gogolina 

nigdy nie wydawał żadnych 
decyzji administracyjnych, a 
pozwolenie wodno– prawne 
wydał starosta krapkowicki.

Jak ustaliliśmy, ostatnie 
takie pozwolenie wydane 
przez starostę pochodzi z 
2011 roku i jego ważność 
wygasa w sierpniu tego roku. 
Obecnie za takie pozwolenia 
i kontrolę wywiązywania się 
z jego zapisów odpowiada już 
Państwowe Gospodarstwo 
Wodne Wody Polskie. To 
jemu spółka KPW powinna 
cyklicznie raportować ile ście-
ków jest odbieranych i oczysz-
czanych od odbiorców, a także 
jakie są ich parametry – przy 
odbiorze w oczyszczalni (tzw. 
ścieki surowe) i po jej opusz-
czeniu (ściek oczyszczony). 
Takie raporty KPW składa 
z pewnością, ale czy dotyczą 
one również tego obiektu i co 
zawierają, czy obiekt spełnia 
właściwe standardy ? 

Aby to wyjaśnić, zwróci-
liśmy się do Wód Polskich, 
pytając m.in. o to, czy obiekt 
w Zakrzowie jest wyszcze-
gólniony w pozwoleniu 
wodno-prawnym lub innych 
decyzjach środowiskowych 
obowiązujących KPW Gogo-

lin dotyczących korzystania 
ze środowiska i czy obiekt 
spełnia standardy oczyszczalni 
ścieków. Zapytaliśmy także o 
to, jakie są parametry oczysz-
czonych ścieków…

To jeszcze nie wszystko. 
My również zwróciliśmy się 
do Wojewódzkiego Inspek-
toratu Ochrony Środowiska 
w Opolu z zapytaniem, czy 
podejmie działania kontrolne 
bądź interwencyjne w sprawie 
Zakrzowa, natomiast o zagro-
żeniu dla zwierząt powiado-
miliśmy Regionalną Dyrekcję 
Ochrony Środowiska. 

Tuż przed zamknięciem 
składu tego wydania „Tygo-
dnika Krapkowickiego” do 
redakcji nadeszły wyjaśnienia 
spółki KPW Gogolin – szcze-
gółowe i obszerne. Niestety z 
uwagi na obszerność pisma i 
niemożność dokonania skró-
tów bez szkody dla merytory-
ki tychże wyjaśnień, nie było 
już możliwości ich publikacji 
w tym wydaniu. Jednakże 
deklarujemy, że pismo zosta-
nie zamieszczone w kolejnym 
numerze i już dziś zapraszamy 
czytelników do jego lektury.

Beata Szczerbaniewicz, 
fot. czytelnik 
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Jarosławowi Gusiowi
wyrazy głębokiego żalu i współczucia

z powodu śmierci

MAMY
składają

Burmistrz Krapkowic Andrzej Kasiura 

oraz pracownicy Urzędu Miasta i Gminy 

w Krapkowicach

W sobotę 22 maja moż-
na było odbyć podróż tym 
zabytkowym pociągiem. 
Przejechał on niedostępną 
na co dzień trasą Prudnik-
-Moszna-Krapkowice. Było 
to nie lada wydarzenie dla 
wszystkich sympatyków ko-
lei. Tym, którzy nie zdążyli 

zarezerwować biletów, pozo-
stało wypatrywanie „Chrap-
ka” na miejscach postojów. 
Mieszkańcy czekali na jego 
przyjazd również w Krap-
kowicach. Szkoda tylko, że 
musieli to robić w wysokiej, 
niewykoszonej trawie…

(mn), fot. (kb)

„Chrapek” znów 
przyjechał

Po raz kolejny na teren powiatu krapkowic-

kiego zawitał pociąg turystyczny „Chrapek”. 
Jak zwykle jego przyjazd wzbudził spore 
zainteresowanie mieszkańców.

Przyjazd „Chrapka” jest zawsze sporą atrakcją.

W tegorocznej edycji 
konkursu wzięło udział 47 
�rm z województwa opolskie-
go, w czterech kategoriach. 
W minioną środę uhonoro-
wano laureatów z powiatów 
strzeleckiego, głubczyckiego 
i krapkowickiego. Wręczono 
trzy statuetki zwycięzcom 
i dwa wyróżnienia. Cieszy 
fakt, że wszyscy laureaci 
statuetek to �rmy z powia-
tu krapkowickiego, w tym 
dwie z gminy Gogolin. W 
kategorii „Pracodawca roku” 
statuetkę z rąk marszałka 
województwa Andrzeja Buły 
i wicemarszałka Zuzanny 
Donath–Kasiury odebrał 
prezes �rmy Multiserwis sp. z 
o.o. Michał Lewicki, za m.in. 
kompleksowe rozwiązania 
dla pracowników wszystkich 
szczebli oraz inwestowanie 
w szkolnictwo zawodowe. 
Paweł Brzozowski, prezes 
Fundacji „Aktywni w Re-
gionie”, odebrał statuetkę 
w kategorii „Opolskie się 

wspiera” dla Górażdże SA za 
pomoc organizacjom i insty-
tucjom w formie darowizn 
w czasach epidemii, w tym 
wspieranie DPS-ów. W tej 
kategorii wyróżnienie otrzy-
mała Strzelecka Spółdzielnia 
Socjalna, przygotowująca 
i dostarczająca posiłki dla 
służby zdrowia i wszystkim 
potrzebującym powiatu 
strzeleckiego. Natomiast w 

kategorii „Mój mały biznes” 
statuetkę otrzymała nasza 
koleżanka, autorka „Kulinar-
nego Kącika Pani Irenki” w 
„Tygodniku Krapkowickim”, 
Irena Jasińska z Gogolina, 
właścicielka marki Delicious 
Home Made i Eko–Dziupli, 
za pasję w tworzeniu nowych 
smaków w przetworach owo-
cowo–warzywnych, zdrową 
kuchnię opartą na lokalnych 

produktach i pomysł na ro-
dzinny biznes w pandemicz-
nych czasach. W tej kategorii 
wyróżnienie otrzymała Bar-
bara Górnicka–Nazarkiewicz 
ze Studia B z Głubczyc za 
wydawanie bezpłatnego mie-
sięcznika „Głubczyce – Podaj 
dalej”, promującego działania 
samorządowe miasta i gminy. 

Prócz marszałków spo-
tkanie zaszczycili swoją 

Opolska Marka 2020
W środę 19 maja w gościnnych progach sali konferencyjnej krapkowickiego Multiserwisu odbyła się uroczystość wręczenia statuetek i wyróż-

nień laureatom kolejnej edycji konkursu „Opolska Marka”. Zwykle odbywała się ona na gali w Filharmonii Opolskiej, jednak ze względu na 
pandemiczne obostrzenia wybrano bardziej kameralną formę spotkania. 

obecnością i gratulowali 
niejako swoim krajanom, 
wręczając kwiaty, listy gra-
tulacyjne i okolicznościowe 
podarunki: wicestarosta 
krapkowicki Sabina Gorz-
kulla, burmistrz Gogolina 
Joachim Wojtala i burmistrz 
Strzelec Opolskich Tadeusz 
Goc oraz inni zacni goście. 
Atmosfera była uroczysta, 
a po części oficjalnej roz-
gorzała merytoryczna, ale 

przyjemna dyskusja o bizne-
sie w czasach pandemii i jej 
skutkach dla różnych dzie-
dzin gospodarki. Na koniec 
wszyscy otrzymali drobne 
prezenty od Multiserwisu. 

Gratulujemy wszystkim 
nagrodzonym tą cenną i 
wartościową nagrodą, w 
szczególnie gorąco naszej 
Pani Irence.

(jaw)

Statuetkę dla Multiserwisu odebrał prezes Michał 
Lewicki.

Irena Jasińska zdobyła nagrodę w kategorii „Mój mały biznes”.

O względnie wysokim 
wskaźniku umieralności infor-
mowaliśmy czytelników już w 
ubiegłych tygodniach. Mimo, 
iż trzecia fala koronawirusa 
jest w wyraźnym odwrocie, to 
aż trzy osoby z powiatu krap-

kowickiego przegrały walkę z 
chorobą. Dane prezentują się w 
następujący sposób:

- wtorek 18 maja - 2 przypadki,
- środa 19 maja – 1 przypadek, 
1 zgon,

Koronawirus: 14 przypadków, 3 zgony
W minionym tygodniu na terenie powiatu krapkowickiego odnotowano 14 przypadków zakażeń Co-

vid-19. W skali kraju to o połowę mniej niż przed dwoma tygodniami. Niestety, wciąż umierają ludzie.

- czwartek 20 maja – 3 przy-
padki,
- piątek 21 maja – 1 przypadek,
- sobota 22 maja – 3 przypadki, 
2 zgony,
- niedziela 23 maja – 2 przy-
padki,
- poniedziałek 24 maja – 2 
przypadki.

W bieżącym raporcie, na 
dzień 24 maja, odnotowano 

w sumie 559 zakażeń w całej 
Polsce. To najmniejsza liczba 
nowych potwierdzonych zaka-
żeń od raportu z 14 września 
2020 roku. Rząd stopniowo 
luzuje obostrzenia. Od 21 maja 
otworzyły się kina, teatry, ope-
ry, �lharmonie, domy i ośrodki 
kultury.

(mim)
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 z okazji tak pięknego święta składamy

życzenia zdrowia, radości 

i dumy ze swoich pociech. Jednocześnie

dziękujemy za miłość, troskę i ogromne 

pokłady cierpliwości. 

Za trud wychowania i za wszystko, 

co zawdzięczają Wam dzieci 

- te małe i te zupełnie dorosłe. 

Niech każdy dzień przynosi Wam

powody do radości. 

Bernard Friedla

Przewodniczący Rady

Miejskiej 

w Krapkowicach

Andrzej Kasiura

Burmistrz Krapkowic

Wszystkim Mamom,

Niebieski samczyk PL-
0254-20-1033 należący 
do duetu Józef i Damian 
Mientus zasłużył na miano 
najlepszego lotnika gołę-
bi młodych. Startował w 
czterech zawodach i zdobył 
cztery nagrody: 24 z 3863 
gołębi, 30 z 3340, 114 z 
2119, 125 z 4869, co dało 
mu 872,19 pkt i łącznie 
przeleciał 816,46 km.

Wspaniały młody lot-
nik z nadzieją na przyszłe 
lata. Wystartował tego roku 
i zdobył nagrodę z pierw-
szego lotu, lecz na drugim 
locie gołąb zaginął, nie po-
wrócił do dnia dzisiejszego. 
Co się stało? Gołąb zdrowy, 
zadbany, wytrenowany, 
dobrze zapowiadający się 
lotnik.

To często spotyka ho-
dowców gołębi pocztowych 
wystawiających swoje gołę-
bie do lotu. Przyczyn zagu-
bienia może być wiele, lecz 
zawsze towarzyszy temu 
smutek, poczucie bezsil-

ności, nadzieja, że rano 
następnego dnia przyleci. 
Każdego sezonu w hodowli 

pojawia się nowa nadzieja 
na asa lotowego. 

nad. (PZGHP Krapkowice)

Najlepszy wśród młodych 
gołębi w poprzednim sezonie
Przesunięcie zawodów na poniedziałek z miejscowości Forst z Nie-

miec uniemożliwiło opublikowanie relacji z lotu przed zamknięciem 
tego numeru „Tygodnika”, daje nam z kolei możliwość przedstawie-

nia bohatera poprzedniego sezonu. 

Niebieski samczyk zasłużył na miano najlepszego 
lotnika gołębi młodych w poprzednim sezonie.
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Temat budowy obwodnicy 
Strzeleczek wracał wielokrotnie 
na różnych spotkaniach. Wiele 
też na ten temat można  usły-
szeć od samych mieszkańców. 
Biorąc pod uwagę fakt, iż ruch 
na wojewódzkiej 409 jest spory, 
budowa drogi, która ominęła-
by tutejsze domostwa, wydaje 
się być potrzebną inicjatywą. 
Lokalne władze samorządowe 
również podejmowały starania 
na rzecz poprawy bezpieczeń-
stwa i komfortu mieszkańców 
Strzeleczek. Przemawiał za tym 
szereg argumentów, które dały 
przysłowiowe „zielone światło” 
w dalszym procedowaniu o 
do�nansowanie inwestycji z 
rządowego programu.

W tym też celu 20 maja  
wójt Marek Pietruszka spotkał 
się z marszałkami wojewódz-
twa opolskiego i Zarządem 
Dróg Wojewódzkich. Skut-
kiem prowadzonych rozmów 
jest dołączenie zadania pn. 
„Budowa obwodnicy Strzele-
czek” do Programu Budowy 
Obwodnic. Będzie to jedna 
z trzech kolejnych tego typu 
nowych inwestycji drogowych, 
które mają być zrealizowane 
na terenie naszego wojewódz-
twa. Można powiedzieć, iż 

byłaby to poważna, a zarazem 
kosztowna inwestycja, jednak 
w oczach wielu kierowców – 
niezbędna i konieczna.

- Wpływ na podjęcie 
takiej decyzji miało między 
innymi duże natężenie ruchu 
na drodze wojewódzkiej 409 
i zlokalizowanie na odcinku w 
Strzeleczkach często uczęszcza-
nych punktów, jak dwie szkoły, 
przedszkole, ośrodek zdrowia, 
cmentarz – tłumaczy wójt 
Marek Pietruszka. - Pod uwa-
gę brano też ruch turystyczny 
z autostrady A4 w kierunku 
zamku w Mosznej i granicy z 
Czechami.

Szerzej na ten temat usły-
szeć można było podczas kon-
ferencji zorganizowanej przez 
Zarząd Dróg Wojewódzkich 
w Opolu 19 maja o godzinie 
12.30. Wówczas omówiono i 
zobrazowano przebieg wspo-
mnianych powyżej obwodnic. 
Jak wynika z przedstawionych 
danych, inwestycja drogowa 
ze Strzeleczek ma liczyć 2,7 
km i kosztować 28 milionów 
złotych. Podano również in-
formację, iż natężenie ruchu 
na 409 wynosi 4322 pojazdy  
na dobę. To sporo, biorąc pod 
uwagę fakt, że przez Głogówek 
w ciągu doby przejeżdża 3699 
pojazdów.

Na tę inwestycję należy 
również popatrzeć nieco sze-
rzej. Marek Pietruszka dodaje, 
że realizacja tego zadania, 
oprócz wspomnianej poprawy 
bezpieczeństwa, dałaby też 
nowe możliwości jeżeli chodzi 
o lokalizację gruntów pod in-
westycje.

- Pozostaje trzymać kciuki, 
że wszystko pójdzie w dobrym 
kierunku, bo gdybyśmy chcieli 
s�nansować ten projekt ze 
środków własnych, musieliby-
śmy zrezygnować z wszelkich 
innych inwestycji na 14 lat! – 
podsumowuje wójt.

Póki co mieszkańcy opty-
mistycznie zapatrują się na te 
plany. Z kolei ZDW nieco 
studzi emocje. Jak uważa dy-
rektor Bartłomiej Horaczuk, 
kryteria co do pracy komisji 
konkursowej przy Rządowym 
Funduszu Dróg nie są dokład-

nie znane. Nie wiadomo też, 
jakie czynniki ostatecznie będą 
brane pod uwagę w ocenie 
projektów. Niemniej dodaje, 
iż ważnymi czynnikami będą 
wspomniane już natężenie ru-

chu oraz zabudowa zabytków. 
Tutaj Strzeleczki również mają 
sporo szans, biorąc pod uwagę 
lokalizację zamku. 

Jeżeli przedstawione pro-
jekty zadań nie otrzymają 
do�nansowania z rządowego 
funduszu, wówczas istnieje 

jeszcze alternatywa wsparcia 
�nansowego w ramach nowej 
edycji Regionalnego Programu 
Operacyjnego.

Michał Mandola,  
fot. (ZDW Opole), (mp)

Uroczystości miały 
miejsce w piątek 21 maja o 
godzinie 11.00 w Gminnym 
Ośrodku Kultury w Strze-
leczkach i zostały przygo-
towane przez pracowników 
Urzędu Stanu Cywilnego. 
Tego dnia wójt wręczył me-
dale za długoletnie pożycie 
małżeńskie dla par, które w 

1970 roku zawarły związek 
małżeński. Do grona sza-
nownych jubilatów należą: 
Zygfryd i Róża Dudowie, 
Christoph i Urszula Klose, 
Jan i Róża Kowolikowie, 
Barbara i Rajnold Losowie, 
Maria i Jan Makuchowie, 
Irena i Bernard Nowakowie, 
Irena i Jerzy Seibertowie, 

Maria i Krzysztof Wistubo-
wie.

Z kolei swoje diamen-
towe gody obchodziły trzy 
pary. Do grona tych jubila-
tów należą: Reinhold i Maria 
Danielowie, Jadwiga i Alfred 
Hupkowie, Elżbieta i Józef 
Kostkowie.

Podczas wspólnego spo-
tkania miało miejsce udeko-
rowanie jubilatów medalami 
Prezydenta RP „Za Długo-
letnie Pożycie Małżeńskie”. 
Obok odznaczeń prezydenc-
kich szanowne grono otrzy-
mało także upominki od 
samorządu i piękne kwiaty. 
Jubilatom, którzy z różnych 

względów nie mogli pojawić 
się na uroczystości, medale 
zostały wręczone w domu.

Do złożonych życzeń do-
łącza się także redakcja „Ty-
godnika Krapkowickiego”. 
Drodzy Jubilaci, jesteśmy 
przekonani, że wy najlepiej 
wiecie, że małżeństwo to 
nie tylko piękne, podniosłe 

i radosne chwile, ale też te 
trudne. Jednak w przysiędze 
małżeńskiej ślubowaliście, że 
będziecie ze sobą na dobre i 
na złe – z tej próby wyszliście 
zwycięsko. Trwajcie ze sobą, 
wspierajcie się i dalej bądźcie 
dla siebie wsparciem. 

(mim), fot. gmina 
Strzeleczki

28 mln na obwodnicę Strzeleczek
To mogłaby być przełomowa inwestycja nie tylko dla mieszkańców gminy, ale także dla wszystkich kierowców, którzy podróżują drogą woje-

wódzką nr 409. Chodzi o obwodnicę Strzeleczek, która znalazła się na liście trzech zadań z województwa opolskiego, która zostanie złożona 
przez Urząd Marszałkowski Województwa Opolskiego do Rządowego Funduszu Rozwoju Dróg.

Obwodnica Strzeleczek ma liczyć 2,7 km długości i kosztować 28 milionów złotych.

Lokalny samorząd od dawna prowadzi rozmowy na 
temat budowy obwodnicy.

Wójt wręczył medale za długoletnie pożycie małżeńskie dla par, które w 1970 roku zawarły związek małżeński.

Przeżyli razem pół wieku i więcej
To wielki zaszczyt przeżyć razem ze sobą czy to w szczęściu, czy w chorobie aż 50 lat. Pół wieku temu osiem par powiedziało sobie „tak”, 
zawiązując małżeństwo. Trzy pary zrobiły to aż 60 lat temu. Za to w imieniu prezydenta RP i w imieniu lokalnego samorządu wójt Marek Pie-

truszka złożył najserdeczniejsze życzenia, gratulacje i wręczył upominki.  
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Ostatnie działania sa-
morządów na szczeblu po-
wiatowym i wojewódzkim 
poświęcone były w dużej 
mierze zabezpieczeniu opie-
ki zdrowotnej, stąd również 
temat spotkania poświęco-
ny był tej kwestii. To przy 
wsparciu pieniędzy pozyski-
wanych z Regionalnego Pro-
gramu Operacyjnego udało 
się doposażyć krapkowicki 
szpital w tomograf kompu-

terowy, środki ochrony oso-
bistej, a także wesprzeć  ak-
tualnie trwające działania 
polegające na rozbudowie 
Oddziału Noworodków w 
celu podwyższenia stopnia 
referencyjności (budowa 
oddziałów patologii ciąży, 
patologii noworodków, ciąże 
mnogie).

Przy okazji z uwagi na 
pierwszą wizytę nowej pani 

wicemarszałek - prywatnie 
mieszkanki Krapkowic 
- starosta Sonik i wicesta-
rosta Gorzkulla złożyli jej 
najlepsze życzenia oraz wrę-
czyli upominek autorstwa 
Agnieszki Pyka, aby jak pod-
kreślili „poranna kawa przy 
aktualnych obowiązkach 
przypominała o naszych 
wspólnych sprawach”.

Joanna Bassek

Zanim jednak nowy 
sezon się rozpocznie, trzeba 
się do niego dobrze przygo-
tować, a jeszcze wcześniej 
przynajmniej przez chwilę 
cieszyć się z awansu.

- Myślę, że w jednym i 
w drugim pomoże wsparcie 
�nansowe dodatkową kwotą 
20 tys. zł dla KS Otmęt Krap-
kowice przekazane przez 
powiat krapkowicki - mówi 

starosta krapkowicki Maciej 
Sonik, który wspólnie z wi-
cestarostą  Sabiną  Gorzkullą 
w obecności zawodniczek i 
trenerów wręczył voucher 
prezesowi Bartoszowi Ba-
nachowskiemu, składając 
oczywiście gratulacje. 

- Cieszymy się z sukcesu i 
z tego, że te wielkie sportowe 
tradycje otmęckich szczy-
piornistek mają kontynu-

ację, ale poza sferą wielkich 
zwycięstw i medali jest też 
sfera małych zwycięstw, któ-
re polegają na tym, że im się 
chce, że potra�ą się zmobi-
lizować i nawet jak zdarzają 
się niepowodzenia, to je 
pokonują - podkreśla wice-
starosta Sabina Gorzkulla. 

(nika)

- Pamiętam, jak kilka lat 
temu widząc nastoletnią, 
niezwykle utalentowaną 
dziewczynkę, powiedziałem 
„byłoby super, gdyby udało 
się jej wydać płytę”. Cieszę 
się, że tak to się potoczyło 
i cieszę się, że mimo suk-
cesu i częstego bywania na 
antenach wszystkich stacji 
radiowych Natalia pozostałą 
tą samą skromną, pozytywną 
i radosną osobą, nie zapomi-
nając o nas - podkreśla staro-
sta Sonik. 

Płyta „Nie żałuję” liczy 
12 utworów, a wśród nich 
między innymi dobrze zna-
ne „Za późno” czy „Rudy”. 
Starostowie otrzymali oczy-
wiście egzemplarze z auto-
grafami. 

- Miło było powspomi-
nać te wszystkie muzyczne 
historie i wydarzania, które 
organizowaliśmy, a w któ-
rych Natalia uczestniczyła, 
stawiając swoje pierwsze 
artystyczne kroki - mówi wi-
cestarosta Sabina Gorzkulla. 

Część piosenek, które 
znalazły się na płycie, miesz-
kańcy mogli usłyszeć pod-
czas 20-lecia powiatu, które 
odbyło się we wrześniu 2019 
roku. 

Joanna Bassek

O zdrowiu  
z marszałkami

Podsumowanie realizowanych projektów w oparciu o środki pozy-

skiwane z programów unijnych na doposażenie szpitala w brakujący 
sprzęt i działania w czasie Covid-19 to jedne z tematów spotkania z 
marszałkiem Andrzejem Bułą i wicemarszałek Zuzanną Donath-Ka-

siurą w krapkowickim starostwie. Wizyta odbyła się na zaproszenie 
starosty Macieja Sonika i wicestarosty Sabiny Gorzkulli. 

Natalia Zastępa 
przedpremierowo w starostwie! 
Zanim pokazała się na półkach sklepowych, trafiła w ręce starostów i 
to z rąk samej artystki - mowa o debiutanckiej płycie Natalii Zastępy, 
która przed premierą znalazła trochę czasu, aby podziękować staro-

ście Maciejowi Sonikowi i wicestaroście Sabinie Gorzkulli za dotych-

czasowe wsparcie. 

20 tys. zł dla Otmętu! 
Po dwóch latach gry na trzecim szczeblu Otmęt wraca na zaplecze ko-

biecej Superligi w świetnym stylu i dając nadzieję, że również walka na 
tym poziomie rozgrywek dostarczy kibicom wielu pozytywnych emocji.

Każda z klas przedstawiała 
inny wers wiersza, a całej prze-
jażdżce towarzyszyła wykony-
wana przez nauczycieli pio-
senka „Jedzie pociąg z daleka”. 

- Muszę przyznać, że po-
częstunek jest zdecydowanie 
lepszy niż w Warsie (chociaż 
i ten jest bardzo dobry), 
ale w takiej pracowni, jaką 
otrzymali uczniowie, aż 
chce się gotować - przyznał z 
uśmiechem starosta krapko-
wicki Maciej Sonik. 

O zainteresowaniu moż-
liwościami kuchni  najlepiej 
świadczy kolejka chętnych do 
uczestniczenia w zajęciach. 

- Aż trudno uwierzyć, że 
jeszcze nie tak dawno pomiesz-
czenia, w których teraz powsta-
ją nie tylko kulinarne cuda, 
były wykorzystywane jako 
piwnica. Pomysł jej remontu 
i zaadaptowania do nowych 
potrzeb okazał się strzałem w 
dziesiątkę - mówi wicestarosta 
Sabina Gorzkulla.

Teraz pomieszczenia 
zostały jeszcze dodatkowo 
doposażone, dzięki czemu 
uczniowie mogą zdobywać 
umiejętności, które są dla 
nich niezwykle ważne, bo 
tak jak każda szkoła daje 
wiedzę, tak Zespół Szkół 
Specjalnych uczy przede 
wszystkim życia.

Joanna Bassek

Wyjątkowa podróż  
do nowej pracowni! 

Pociąg ze stacji Tuwimkowo wyruszył w wyjątkową podróż po 
wszystkich klasach Zespołu Szkół Specjalnych im. Juliana Tuwima w 
Krapkowicach. Przystankiem końcowym była nowa pracownia gastro-

nomiczna. W ten nietypowy sposób nawiązano do jednego z najpopu-

larniejszych utworów patrona szkoły – „Lokomotywy”.
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W tej sprawie zadzwonił 
do naszej redakcji czytelnik 
(imię i nazwisko zastrzeżone):

- Pojechałem ostatnio 
do paczkomatu przy ulicy 
Przyjaciół Schongau i zdziwił 
mnie widok budowanych 
ścieżek rowerowych na 
bocznych małych uliczkach 
prostopadłych do tej ulicy 
(Przyjaźni i Sosnowa – red.), 
gdzie auto przejeżdża może 
raz na godzinę, a rowerzyści 
pewnie jeszcze rzadziej – mó-
wił mieszkaniec  gminy Go-
golin. - Jaki jest sens wyda-
wania ogromnych pieniędzy 
na takie krótkie ścieżki i to 
w miejscach, gdzie praktycz-
nie nie ma ruchu? Tam są 
tylko domki! Do sklepu czy 
paczkomatu wszyscy jeżdżą 
ulicą Przyjaciół Schongau, 
to tam jest duży ruch, ale 
nawet jakby ktoś jechał 
taką ścieżką przez kilkaset 

metrów tymi uliczkami, to 
przy skrzyżowaniu one się 
już kończą i trzeba wjechać 
pomiędzy samochody. Cze-
mu na Przyjaciół Schongau 
nikt ścieżki już nie robi, choć 
tam właśnie przydałaby się? 
Czy będzie tam też budo-
wana dalej? Podobnie jest z 
budowaną ścieżką na ulicy 
Wyzwolenia - tam też jest 
mały ruch. Dziwię się, kto i z 

jakiego klucza podejmuje ta-
kie decyzje. Mam taką uwagę 
do urzędników i radnych, 
żeby lepiej dali sobie spokój z 
takimi ścieżkami. Jest jeszcze 
w gminie sporo miejsc, nawet 
w samym Gogolinie, gdzie 
ludzie nie mają porządnie 
utwardzonej drogi i po wy-
bojach jeżdżą, nie wspomnę 
o braku chodników. 

wysł. (mar)

Po co nam tutaj ścieżki?
W Gogolinie w trakcie budowy są ścieżki rowerowe na kilku ulicach. 
Zdaniem mieszkańców ich lokalizacja jest jednak nietrafiona, a pie-

niądze można by lepiej spożytkować na budowę jezdni lub chodni-
ków w innych miejscach.

Ścieżka urywa się, dochodząc do ulicy o znacznie 
większym natężeniu ruchu. 

DFK, czyli Deutsche 
Freundschaftskreise, to tłu-
macząc na polski Niemieckie 
Koło Przyjaźni, natomiast 
pod nazwą Samstagskurs 
kryją się popularne sobot-
nie zajęcia, podczas których 
dzieci bawią się i uczą języka 
niemieckiego. Prowadzony 
przez większość kół projekt 
jest koordynowany przez 
Związek Niemieckich Sto-
warzyszeń Społeczno-Kultu-
ralnych w Polsce.

Tej wiosny taki kurs w 
Gogolinie znów trwa, choć 
z powodu pandemii niestety 
musiał się opóźnić i skrócić 
– nie zmniejszyło to jednak 
zapału uczestników, wręcz 
przeciwnie. W tej edycji jest 
ich 31 i podzieleni zostali na 
grupy. 

- W Gogolinie takie kur-
sy prowadzone są od samego 
początku projektu w 2009 
roku cyklicznie wiosną oraz 
jesienią i tylko raz – rok 
temu - zdarzyło się, że go nie 
było też z powodu pandemii 
– mówi Sabina Zimerman, 
prowadząca zajęcia. – W 
zajęciach uczestniczą dzie-
ci w wieku od 6 do 11 lat, 
bawimy się, wykonujemy 
różne prace plastyczne, ale 
rozmawiamy po niemiecku. 
Młodsi czasem poznają nowe 
słownictwo, ale większość 
dzieci je utrwala: kolory, 
zwierzęta, przyroda, nume-
ry… Z okazji Dnia Matki 
dzieci przygotowywały upo-
minki, na Dzień Dziecka 
szykujemy natomiast nie-
spodziankę, której zdradzić 

nie mogę. W poprzednich 
latach chodziliśmy też na 
wycieczki, ale teraz jest to 
niestety utrudnione.

Większość uczestników 
kursu to nie są dzieci osób 
należących o�cjalnie do 
Mniejszości Niemieckiej.

- Te zajęcia są otwarte, 
przeznaczone dla społeczno-
ści, integrują ją, a dzieciom 
dają okazję lepszego rozwo-
ju, doskonalenia umiejęt-
ności, co zaowocuje w ich 
przyszłości, bo znajomość 
języków otwiera świat i daje 
perspektywy na dobrą pracę 
– dodaje Sabina Zimerman.

Zajęcia potrwają do po-
łowy czerwca.

(bes), fot. (DFK Gogolin)

Kolejne sołectwo 
zbiera plastikowe odpa-
dy, współrealizując w ten 
sposób działania proeko-
logiczne i recyklingowe z 
inicjatywą dobroczynną. 
Serce o wymiarach 1,4 m 
x 1,3 m stanęło w pierw-
szych dniach maja na 
placu przed budynkiem 
przedszkola. Zasponsoro-
wali je mieszkańcy – mał-
żeństwo Sylwia i Marcin 
Szneider. Przy montażu i 
transporcie pomogło bez-
interesownie kilka osób.

- Myśleliśmy z radą 
sołecką o takim sercu na 
nakrętki już od 3 lat, ale 
dość długo szukaliśmy 
darczyńcy wśród firm i 
instytucji, bo taka insta-
lacja tania nie jest: kosz-
tuje ok. 2 tys. zł – mówi 
sołtys Rafał Kubiczek. 
– Niespodziewanie z taką 
inicjatywą zgłosili się nasi 
mieszkańcy, którzy zamó-
wili serce do wykonania 
po sąsiedzku w firmie w 
Kątach Opolskich. Inny 
z mieszkańców zaoferował 
się po nie pojechać, a jesz-
cze kto inny dopomógł 
przy montażu… Serce 
okazało się nawet większe, 
niż chcieliśmy, tak że na-
wet nie wiemy jeszcze, ile 
się w nim nakrętek mie-
ści. Mieszkańcy wrzucają 
je bardzo chętnie. Sporo 
osób już wcześniej ich nie 

wyrzucało, ale bardziej 
kłopotliwe było, aby je 
móc przekazać na jakiś 
dobroczynny cel. 

Górażdżanie ochoczo 
wzięli się za zbieranie 
i wrzucanie nakrętek, 
choć… nie wiedzą jeszcze, 
dla kogo je zbierają. Jak 
mówi sołtys, spieniężone 
w skupie nakrętki mają 
pomóc choremu dziec-
ku lub osobie dorosłej 
w leczeniu, rehabilitacji 
lub zakupie sprzętu me-
dycznego – aktualnie 
trwają poszukiwania dla 

kogo konkretnie. Wtedy 
zostanie to ogłoszone. W 
ciągu niecałego miesiąca 
uzbierała się połowa po-
jemnika, jest więc jeszcze 
trochę czasu na podjęcie 
tej decyzji. Uczniowie z 
miejscowej szkoły zbierali 
nakrętki już wcześniej i 
były one przekazywane na 
zakup specjalistycznego 
wózka dla chorego chłop-
ca z Górażdży. Wózek 
został już jednak zakupio-
ny…

(bes), fot. sołectwo 
Górażdże

Ulica Podgórna w spo-
rej części otrzymała nowy 
dywanik asfaltowy. Nowa 
nawierzchnia rozpoczyna się 
w miejscu skrzyżowania z 
Opolską i ciągnie się kilka-
dziesiąt metrów w kierunku 
szkoły. Prace trwały kilka dni. 

Mamy nadzieję, że w 
przyszłości nie będzie się 
żałować asfaltu również w 
innych zakątkach gminy - 
przede wszystkim tam, gdzie 
mieszkańcy interweniowali 
w sprawie poprawy jakości 
dróg.

(mim)

Cała wieś zbiera 
W Górażdżach też pojawiło się wielkie metalowe serce na plasti-
kowe nakrętki. Odzew społeczny akcji jest duży, sołectwo jest 
jednak jeszcze w trakcie poszukiwania osoby, dla której nakrętki 
mają być zbierane.

Nakrętki do serca przynoszą również górażdżańskie 
przedszkolaki.

Gdzieniegdzie łatają,  
tutaj wylewają

W maju gmina Gogolin przystąpiła do działań mających na celu popra-

wę infrastruktury drogowej. W jednych miejscach pracownicy kleją 
i łatają dziury, w innych wylewają asfalt na całej szerokości drogi. W 
Malni nowa nawierzchnia pojawiła się na odcinku drogi prowadzącej 
do szkoły.

Ulica Podgórna w sporej części otrzymała nowy dy-
wanik asfaltowy.

Bawią się po niemiecku
Najmłodsi z Gogolina chętnie biorą udział w trwającym Samstagskur-
sie organizowanym przez miejscowe koło DFK - nie tylko dzieci człon-

ków Mniejszości Niemieckiej, ale również inni chętni. Takie działania 
doskonale integrują społeczność. I są pożyteczne.

Zabawa połączona z nauką – to prognozuje sukces.
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Z uwagi na aktualną 
sytuację pandemiczną 
uroczystość została zor-
ganizowana inaczej. Pary 
podzielono w sumie na 9 
grup, spotkania w USC 
odbywały się przez 3 dni. 
Nie można było zorganizo-
wać – jak kiedyś – poczę-
stunku ani występów ar-
tystycznych. Jubilaci poza 
tym, że odebrali medale, 
odnowili też niejako skła-
dane przed półwieczem 
śluby, dziękując za to, że 
„małżeństwo było zgodne, 
szczęśliwe i trwałe”. Ode-
brali też życzenia, gratu-
lacje i kosze upominkowe 
oraz dwie podarowane w 

prezencie publikacje: „Hi-
storię miasta Krapkowice 
na Górnym Śląsku 1914 
- przedruk z Johannesa 
Chrząszcza w tłumaczeniu 
Henryka Steinhoffa” oraz 
album fotograficzny „Od 
dziedzictwa do bogactwa”. 

Oto lista jubilatów, 
którzy odebrali medale:

Róża i Jan Brodowie, 
Helena i Krystian Chmie-
lewscy, Agnieszka i Jan 
Gaborowie, Urszula i Jan 
Gawlitzowie, Jadwiga i 
Stanisław Gąsiorowscy, 
Irena i Michał Grudzieccy, 
Helena i Franciszek Kępo-
wie, Janina i Roman Kor-

belowie, Agnieszka i Jerzy 
Lepichowie, Maria i Hen-
ryk Mazkowie, Leokadia i 
Henryk Mazurowie, Hali-
na Medwid (mąż zmarł), 
Łucja i Mieczysław Micha-
łowicz, Helena i Stanisław 
Nierebińscy, Marianna i 
Andrzej Olędzcy, Cecylia 
i Erhard Prusko, Dorota 
i Horst Ryrko, Krystyna 
i Jan Sanetrowie, Alina 
i Henryk Skowronowie, 
Waleska i Leonard Wystra-
chowie.

Wszystkim serdecznie 
gratulujemy!

(bes), fot. gmina 
Krapkowice

Akcja społeczna trwała 
dwa dni: 13 i 14 maja. 
Najpierw mężczyźni wzięli 
się za koszenie, a kolejnego 
dnia razem z paniami – za 
sprzątanie. Wykoszone 
zostały pobocza ulicy 
Zuga przy kościele, a także 
okolica przystanku auto-
busowego przy Opolskiej, 
skwerek przy szkole, plac 
przy Domu Nauczyciela, 
sąsiedztwo boiska i siłow-
ni. Przycięto też żywopłot 
przy ulicy Chrobrego i 
pousuwano chwasty z 
chodników… Nie obeszło 
się też bez zamiatania i 
zbierania śmieci. A tych 
po zimie się nazbierało w 
różnych miejscach.

- To pierwsze nasze 
wiosenne koszenie i sprzą-
tanie, ale z tego co widzę, 

niedługo trzeba będzie 
je już powtórzyć – mówi 
sołtys Marek Matysek. - 
Aby zaoszczędzić sołeckich 
pieniędzy, robimy to sami, 
we własnym zakresie. Oso-
bom, które wzięły udział w 
akcji, serdecznie dziękuję 
i już dziś zapraszam ko-
lejnych mieszkańców do 

udziału w następnej. Nie 
tylko rada sołecka powin-
na się udzielać, ale każdy 
sprawny mieszkaniec 
mógłby dołączyć i też po-
móc, bo ładny wizerunek 
naszej wsi to nasza wspól-
na sprawa! 

(bes), fot. sofołectwo 
Rogów Opolski

Kosili i sprzątali
Mieszkańcy Rogowa Opolskiego zakasali rękawy i wzięli się za wio-

senne porządki. 

Kosili, sprzątali i usuwali chwasty…

Złote gody w czasie pandemii
W minionym tygodniu w Urzędzie Stanu Cywilnego świętowano jubi-
leusze 50-lecia pożycia małżeńskiego. W sumie medale z tej okazji 
nadano 27 parom, ale odebrano ich póki co 20. 

Jubilaci pozowali do pamiątkowych zdjęć. 

Informacja na temat 
inwestycji, jak się okazu-
je, mocno zaniepokoiła 
mieszkańców osiedla. Jed-
na z takich osób nadesłała 
maila w tej sprawie - jak 
zaznacza, nie tylko w swo-
im imieniu, ale i innych 
mieszkańców:

„Dowiedziałam się, że 
przez mój ogródek, który 
dzierżawię od około 15 
lat, i przez teren   zielo-
ny przed blokiem ma 
być poprowadzona dro-
ga dla tirów, choć obok 
jest wolny plac nawet na 
drogę dwupasmową. W 
ogródek włożyłam wiele 
pracy i pieniędzy przez 
te lata. Mam tam drzew-
ka owocowe, które teraz 
kwitną, krzewy ozdobne 
i owocowe. Posiadam 
również altankę, oczko 
wodne z rybkami, po-
mieszczenie gospodarcze 
i wiele ozdób. Na drodze 
budowy tej drogi stoi 
ok. 40 dorodnych „cho-
inek”, obwód niektórych 
z nich przekracza 110 cm. 
Oprócz tego przy bloku 
jest dużo zieleni , kwiaty 
i krzewy, o które dbają 
od lat mieszkańcy całego 
bloku. Ta nowa droga po-
zbawi nie tylko mnie, ale 
większość mieszkańców 
osiedla swoich długo pie-
lęgnowanych ogródków 
przydomowych, za które 
też płacą dzierżawę. Przez 
osiedle przebiega droga, 
która jest wąska i ma 

ograniczenie do 3,5 tony, 
a teraz nagle chcą wybu-
dować drogę dla tirów do 
firmy i przeprowadzić ją 
przez środek osiedla. Po 
pierwsze - po co komu 
ta droga? Chociaż wiem, 
że na moje pytanie zaraz 
znajdzie się mnóstwo od-
powiedzi ze strony miasta, 
że potrzebna, że musi być 
itp. itd... Po drugie - dla-
czego ona musi przebiegać 
akurat przez mój ogródek 
i przez tereny zielone koło 
bloku, skoro obok jest 
wolne pole? Najbardziej 
zależy nam jako mieszkań-
com osiedla na tym, żeby 
w ogóle tej drogi tu nie 
było, bo to jak do tej pory 
było ciche, spokojne i 
bezpieczne osiedle. Z tego 
co się orientuję, to przez 
żadne osiedle w Krapko-
wicach nie jeżdżą tiry, bo 
nie mają prawa wjeżdżać 
na osiedle. To dlaczego 
mają tutaj jeździć?!”

O wyjaśnienia i ko-
mentarz w tej sprawie 
zwróciliśmy się do wi-
ceburmistrza Arnolda 
Joszko, który szybko się 
do nich ustosunkował. 
Jak wyjaśnił, gmina Krap-
kowice przygotowuje 
obecnie dokumentację 
projektową budowy dru-
giego etapu ulicy Meblar-
skiej. Pierwszy etap został 
wykonany w roku 2017 
- zakończony kilkanaście 
metrów za wjazdem do 
firmy Meblosoft. Nad-

szedł czas na etap drugi. 
Wiceburmistrz w swojej 
odpowiedzi wskazuje na 
pozytywy inwestycji: 

- Mieszkańcy ulicy 
Osiedle Fabryczne od 
wielu lat zmagają się z 
trudnościami dojazdu do 
swoich posesji wąziutką 
ulicą – argumentuje Ar-
nold Joszko. - Problemy z 
przejazdem mają zarówno 
służby komunalne, firma 
wywożąca odpady czy też 
służby straży pożarnej. 
Obecnie przygotowywana 
inwestycja ma na celu wła-
śnie poprawę tej sytuacji. 
Idea tego przedsięwzięcia 
zakłada wyprowadzenie 
ruchu z osiedla Fabrycz-
nego bezpośrednio na 
ulicę Meblarską. Ponadto 
plany inwestycyjne przed-
siębiorców prowadzących 
od lat działalność gospo-
darczą na terenie byłych 
zakładów papierniczych 

Nie chcą tirów na osiedlu 
Do redakcji „Tygodnika Krapkowickiego” wpłynęła interwencja z osiedla Fabrycznego. Dotyczy ona planów budowy drogi przez ten teren. 

powodują konieczność 
poprawy systemu komu-
nikacji drogowej w tym 
obszarze miasta. Miesz-
kańcy mają świadomość, 
że od wielu lat otaczani są 
zabudową przemysłową. 
Warto tutaj wspomnieć, że 
plany zagospodarowania 
terenu obejmujące tereny 
przemysłowe tej części 
byłych zakładów papier-
niczych, a także tereny za-
budowy mieszkaniowej, w 

tym drogowe połączenie 
obecnej ulicy Meblarskiej 
z ulicą Osiedle Fabryczne, 
wyznaczone zostały, a na-
stępnie uchwalone przez 
Radę Miejską jeszcze w 
roku 2004.

Wiceburmistrz pod-
kreśla, że inwestycja 
budowy drugiego etapu 
drogi przebiegać będzie 
„wyłącznie na terenach 
gminy Krapkowice i nie 
będzie ingerować w tere-
ny prywatne mieszkań-
ców”. Ten argument nie 
pocieszy jednak raczej 
mieszkańców, bo tereny 
zielone, czy to stanowiące 
własność, czy dzierżawio-
ne, tak czy inaczej znikną, 
a samochody ciężarowe 
będą jeździć blisko blo-
ków… Na nasze pytania 
dotyczące szczegółów 
inwestycji (np. długości 
drogi, planowanej daty 
inwestycji) informacji nie 
uzyskaliśmy. Dopytywali-
śmy też, którędy dokład-
nie ma prowadzić droga i 

otrzymaliśmy informację, 
że pomiędzy ostatnim 
budynkiem socjalnym a 
pierwszym wielorodzin-
nym. 

Na pytanie o uciążli-
wość nowej drogi wicebu-
rmistrz odpowiada, że nie 
będzie ona większa niż w 
przypadku wielu innych, 
np. pobliskiej ulicy Opol-
skiej (gdzie odległości od 
domów są znacznie mniej-
sze), a wręcz przeciwnie:

- Dzięki tej ulicy 
mieszkańcy będą mogli 
swobodnie i bezpiecznie 
dojechać do swoich po-
sesji – podkreśla Arnold 
Joszko. 

Czy takie wyjaśnienia 
usatysfakcjonują miesz-
kańców? Zobaczymy. 
Urząd, jak widać, nie bie-
rze pod uwagę możliwości 
korekty przebiegu drogi. 
Inwestycja jest jednak 
dopiero na etapie projek-
towania…

Beata Szczerbaniewicz, 
fot. czytelniczka

Mieszkańcy nie są zadowoleni, że przez ich ogródki 
ma przebiegać droga dla ciężarówek. 
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W niedzielę 16 maja 
w miejscowości odbyło się 
zebranie sprawozdawczo-
-wyborcze. Po przywitaniu 
zebranych druhów oraz za-
proszonych gości kończący 
kadencję zarząd przedstawił 
sprawozdanie z działalno-
ści za poprzedni rok. Na-
stępnie komisja rewizyjna 
przedstawiła wniosek o 
udzielenie absolutorium dla 

ustępującego prezydium. Po 
przeprowadzeniu procedury 
i otrzymaniu absolutorium 
przystąpiono do kolejnego 
punktu programu – wybo-
rów nowego zarządu. Preze-
sem została Marta Michler, 
naczelnikiem – Marcin 
Glombik, a skarbnikiem 
– Robert Kostka. W skład 
nowego gremium weszli 
również: Izabela Pampuch 

– zastępca prezesa, Dominik 
Cebula – zastępca naczelni-
ka, Błażej Kipka – gospo-
darz, Piotr Magosz – sekre-
tarz, Dominik Pampuch 
– kronikarz oraz Damian 
Sobota – członek zarządu.

Nowy zarząd został wy-
brany na pięć lat.

(mn), fot. (OSP Brożec)

Powitali nowy zarząd
Jednostka Ochotniczej Straży Pożarnej w Brożcu ma nowy zarząd. W 
jego skład wchodzi dziewięć osób.

Nowy zarząd OSP Brożec.

W tym roku maj jest 
wyjątkowo mokry, przez 
co szybko rosną nie tylko 
trawy i kwiaty, ale rów-
nież chwasty. Miejscowi 
społecznicy postanowili 
się z nimi rozprawić. W 
akcji przeprowadzonej 
na początku maja wzięły 
udział 32 osoby. Jedna 
grupa uporządkowała te-
ren wokół starego cmen-
tarza oraz skwer i par-
king na ulicy Opolskiej. 
Druga grupa prowadziła 
prace na skwerze przy 

remizie OSP i tzw. trój-
kącie. W drugiej odsłonie 
akcji wzięło udział 11 
społeczników. Tym razem 
usuwali chwasty na skar-
pie znajdującej się przy 
sklepie wielobranżowym 
na ulicy Opolskiej. Kilka 
dni później strażacy wraz 
z rodzinami kosili trawę 
w okolicy remizy. 

Dzięki takiej postawie 
mieszkańców z pewnością 
w sołectwie będzie jeszcze 
piękniej.

(mn), fot. Nasze Walce

Porządki w sołectwie
Mieszkańcy Walec dbają o estetykę swojej miejscowości. W ostatnim czasie kilka razy spotkali się, by uporządkować roślinność na skwe-

rach i placach.

Część waleckich społeczników wraz z sołtysem.

Wyjątkowa majówka
Maj jest w Kościele 

Katolickim miesiącem 
szczególnie poświęconym 
czci Matki Bożej. Majowe 
nabożeństwa, odprawiane 
w kościołach, przy grotach, 
kapliczkach i przydrożnych 
�gurach, na stałe wpisały 
się w krajobraz Polski. W 
niedzielę 16 maja wyjątkowe 
nabożeństwo miało miejsce 
w Kromołowie – jest ono 
tam odprawianie raz w roku. 
Uczestniczyli w nim nie tyl-
ko mieszkańcy tej miejsco-
wości, ale również Brożca, 
którzy należą do tej samej 
para�i. Szczególnie cieszył 
fakt, że pogoda dopisała, po-
nieważ majówka odbywała 
się na świeżym powietrzu. 
O oprawę muzyczną zadbał 
Alex Band.

Działają z myślą o 
młodzieży

Gmina Walce dołączyła 
do uczestników projektu 
„Strategia: młodzieżowa 
Opolszczyzna”. W jego 
ramach przewidziano reali-
zację ciekawych inicjatyw, 
m.in. zostanie przeprowa-
dzone seminarium wprowa-
dzające dla samorządowców 

i opiekunów rad, odbędzie 
się cykl szkoleń dla człon-
ków młodzieżowych rad i 
Opolski Kongres Młodzie-
żowy, będą też prowadzone 
prace nad lokalną strategią 
młodzieżową w specjalnie 
utworzonych zespołach 
roboczych. W środę 19 
maja odbyło się pierwsze 
spotkanie z przedstawicielką 
stowarzyszenia Europa Iuve-
nis rozpoczynające o�cjalną 
współpracę na rzecz lokal-
nej polityki młodzieżowej. 
Wzięli w nim udział zastępca 
wójta Rafał Miczka, opiekun 
Młodzieżowej Rady Gminy 
Walce Izabela Waloszek oraz 
Alicja Wiśniewska ze stowa-

rzyszenia. Omówili oni in-
dywidualny program pracy. 

Będą obradować W środę 26 maja odbę-
dzie się kolejna sesja rady 
gminy. W związku z zagro-
żeniem epidemicznym po 
raz kolejny odbędą się one 
w trybie zdalnym, jednak 
transmisję będzie można 
oglądać za pośrednictwem 
strony internetowej gminy 
Walce. W programie obrad 
znajdą się m.in. informacja 
o przedstawieniu raportu o 
stanie gminy oraz sprawoz-
danie z realizacji rocznego 
programu współpracy z or-
ganizacjami pozarządowymi 
oraz innymi podmiotami 
prowadzącymi działalność 
pożytku publicznego za po-
przedni rok. Radni rozpatrzą 
również projekty uchwał, 

m.in. w sprawie określenia 
zasad udzielania dotacji 
celowych z budżetu gminy 
Walce na realizację inwe-
stycji polegających na wy-
mianie węglowych źródeł 
ogrzewania na ekologiczne; 
w sprawie zaliczenia drogi 
do kategorii dróg gminnych 
i ustalenia jej przebiegu oraz 
w sprawie wydzierżawienia 
gruntów rolnych na rzecz 
dotychczasowego dzierżaw-
cy stanowiących własność 
gminy Walce. Początek ob-
rad zaplanowano na godz. 
16.00.

(mn),  
fot. Para�a Brożec, 

 gmina Walce

Ekspresem przez gminę

W urzędzie gminy odbyło się spotkanie rozpoczyna-
jące o�cjalną współpracę na rzecz rozwoju lokalnej 
polityki młodzieżowej.

W Kromołowie odbyło się nabożeństwo majowe.
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Dotacja przyznana przez 
WFOŚ wyniosła 17 tysięcy 
złotych i nie pokryła całej 
niezbędnej kwoty. W związ-
ku z powyższym gmina zo-
bowiązała się dopłacić resztę.

- Zaplanowaliśmy zmianę 
do projektu budżetu z zabez-
pieczeniem niezbędnej kwoty 
czyli 3,4 tys. zł – mówiła do 
radnych burmistrz Zimer-
man. - Jednak żeby przekazać 
dla Ochotniczej Straży Po-
żarnej w Krępnej tę kwotę, 
niezbędna jest uchwała w 
sprawie udzielenia dotacji. 

Uchwałę przyjęto 19 
maja. 14 radnych było za, 
jeden był nieobecny. 

(mim), fot. gmina 
Zdzieszowice

Początkowe plany za-
kładały zbiórkę jedynie w 
sobotę 15 maja. Niemniej 
jak przyznają strażacy, ilość 
zebranych materiałów prze-
rosła najśmielsze oczekiwa-
nia. W związku z tym pod-
jęto decyzję, iż akcja będzie 
kontynuowana również we 
wtorek 18 maja.

Tym sposobem udało 
się zebrać 6600 kilogramów 
złomu, co pozwoliło zaro-
bić jednostce ponad 5800 
złotych. Pieniądze mają być 
w całości przeznaczone na 
sprzęt ratowniczy. Jak wie-
lokrotnie podkreślają dru-
howie, jest on bardzo drogi, 
lecz praktycznie niezbędny 
do tego, aby można było 
skutecznie i sprawnie pro-
wadzić działania ratowniczo-
gaśnicze.

- W imieniu druhów 
i zarządu OSP Rozwadza 
pragniemy podziękować 

za każdy kilogram złomu 
przekazany na zbiórkę, która 
była przez nas organizowana 
– informują strażacy. - Dzię-
kujemy wam jak i naszej 
strażackiej młodzieży za 
chęci i zaangażowanie w roz-
wijaniu się naszej jednostki.

Przy okazji warto podkre-
ślić, iż niedawno zakończył 
się tu remont drugiego bok-
su garażowego. Wszystkim 
osobom zaangażowanym 
na rzecz lokalnej jednostki 
gratulujemy i życzymy suk-
cesów w dalszym rozwoju.

(mim), fot. (OSP 
Rozwadza)

Zbigniew Józe�ok przy-
pomniał, iż także w tym 
roku, a dokładnie w stycz-
niu, złożył kolejną interpe-
lację w sprawie założenia 
dodatkowego progu zwal-
niającego na ulicy Zielonej 
i trzech progów na ulicy 
Fabrycznej. W pierwszym 
przypadku miałby być on 
zamontowany tuż przed 
wlotem do ulicy Fabrycznej. 
W sumie byłby to już trzeci 
próg na tym odcinku drogi. 
Jak przyznaje Józe�ok, w tej 
sprawie prowadził rozmowy 
z tamtejszymi mieszkańca-
mi, a podczas ostatniej sesji 
poprosił burmistrz Sybilę 
Zimerman o odpowiedź na 
tę interpelację.

- Ta sprawa jest cały czas 
przedmiotem analizy odpo-
wiednich służb w Urzędzie 
Miejskim w Zdzieszowicach 
– odpowiedziała burmistrz. 
- Pan rzeczywiście przyniósł 
zgody tych mieszkańców, 
jednak ze względu na pro-
ponowaną lokalizację tego 
progu no niestety jeżeli ten 
próg już powstanie, będzie 
musiał być przesunięty. 

W tej materii trzeba 
przede wszystkim respek-
tować istniejące przepisy 
prawa. Te zaś pozwalają na 
umiejscowienie progu tylko 
w pewnej odległości od pa-
sów. 

- Przykro mi bardzo, ale 
mieszkańcy ulicy Zielonej 

składają petycję, iż nie życzą 
sobie tam kolejnego progu – 
dodała Zimerman.

Te słowa zaskoczyły nieco 
wiceprzewodniczącego. W 
związku z tym rajca odniósł 
się do nich po raz kolejny.

- Jeżeli chodzi o ulicę 
Zieloną, jestem zdziwiony 
pani opinią, bo pierwszą 
interpelację w tym temacie 
składałem dwa lata temu 
i byłem po rozmowach z 
sąsiadującymi właścicielami 
– tłumaczył. - Skoro pani 
burmistrz tak mówi, to ja 
będę ponownie rozmawiał. 
Być może zmienili zdanie. 
Będziemy w kontakcie w 
tym temacie.

- Ja nie powiedziałam, 
że te osoby zmieniły zdanie, 
tylko że inne osoby będą są-
siadować z ewentualnie po-
wstałym progiem, dlatego że 
przepisy prawa nie pozwalają 
na umieszczenie progów w 
bezpośredniej bliskości pa-

sów – podsumowała Sybila 
Zimerman.

Okazało się, że problem 
progów zwalniających na 
ulicy Zielonej podzielił zda-
nia tamtejszych mieszkań-
ców. Nie wszyscy bowiem 
opowiadają się za takim 
rozwiązaniem. Biorąc pod 
uwagę obowiązujące regula-
cje prawne, próg musiałby 
się znaleźć w innym miejscu, 
niż przypuszczał wiceprze-
wodniczący. W związku 
z tym spowalniacz byłby 
ulokowany przy innych po-
sesjach, których właściciele 
sobie tego nie życzą. W tej 
sprawie już złożyli petycję, o 
której wspomniała burmistrz 
Zimerman.

Niemniej pytanie czy 
trzeci próg na ulicy Zielonej 
w Zdzieszowicach zostanie 
zamontowany czy też nie, 
wciąż pozostaje kwestią 
otwartą. Na dalsze losy spra-
wy czekamy.

(mim), fot. (kb)

- Mam jeszcze jedną bar-
dzo pozytywną informację. 
Nastąpiło otwarcie ofert 
przetargu na przebudowę 
ulicy Wschodniej w Zdzie-
szowicach – poinformowała 
podczas XXXIII Sesji Rady 
Miejskiej zwołanej na 19 
maja burmistrz Sybila Zi-
merman.

Jak się okazuje, nie ma 
być to tylko „asfaltowy 
lifting”, ale kompleksowa 
przebudowa. Urzędnikom 
zależy także na tym, aby 
dostosować ją do wyma-
gań technicznych klasy L. 
Zakres prowadzonych prac 
to rozbiórka starej jezdni i 
utworzenie zupełnie nowej 
wraz z nowym odwodnie-
niem. 

Najtańsza oferta wynosi 
2,55 mln zł. Takiej oferty nie 
spodziewali się nawet urzęd-
nicy, którzy podejrzewali, iż 
złożone oferty będą droższe. 
Dzięki temu Urząd Miejski 
będzie miał spore oszczęd-
ności. Pytaniem otwartym 
zatem zostaje kwestia, na co 
pieniądze zostaną przekaza-
ne, bo pomysłów jest wiele.

- Na temat przeznaczenia 
oszczędności będziemy się 

spotykać i rozmawiać – pod-
sumowała Sybila Zimerman.

Zgodnie z dostępnymi w 
zamówieniu informacjami 
okres ukończenia realizacji 

zadania ma przypaść na ma 
ostatni kwartał tego roku.

(mim), fot. (kb)

Progi niezgody 
Wiceprzewodniczący rady miejskiej Zbigniew Józefiok już przed 
dwoma laty składał interpelację dotyczącą budowy progów zwalnia-

jących na terenie Zdzieszowic. Temat wrócił podczas minionej sesji 
i jak się okazuje, dodatkowe spowalniacze ruchu wcale nie są jedno-

głośnie pożądane przez wszystkich mieszkańców.

Zdania co do utworzenia trzeciego progu zwalniające-
go na ulicy Zielonej w Zdzieszowicach są podzielone.

Dotacja dla OSP Krępna 
przydzielona

OSP Krępna zwróciła się z wnioskiem do Wojewódzkiego Funduszu Ochro-

ny Środowiska i Gospodarki Wodnej o zabezpieczenie środków na zakup 
hełmów strażackich. Jest to wydatek w wysokości ponad 20 tys. zł. Część 
z tych pieniędzy pochodzić będzie z budżetu gminy Zdzieszowice.

Dotacja z gminy na hełmy dla strażaków wyniesie 
ponad 3 tysiące złotych.

Masa złomu  
i masa pieniędzy

OSP Rozwadza przeprowadziła zbiórkę złomu. Nikt jednak nie przy-

puszczał, że uda się zebrać aż takie ilości niepotrzebnych, metalo-

wych odpadów. Dzięki temu do budżetu lokalnej jednostki wpłynęło 
prawie 6 tysięcy złotych.

OSP poszczycić się może wyremontowanym boksem 
garażowym.

Wschodnia do remontu
Gmina Zdzieszowice szuka wykonawcy, który podjąłby się przebudo-

wy ulicy Wschodniej w mieście. Droga od wielu lat wymaga remontu 
na całym odcinku. Jak się okazuje, zadanie nie tylko będzie zrealizo-

wane, ale pozwoli też Urzędowi Miejskiemu zaoszczędzić pieniądze.

Najtańsza oferta na przebudowę ulicy Wschodniej w 
Zdzieszowicach wynosi 2,55 mln zł.
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Miejsce 
na twoją 
reklamę

Tel. 692 190 982
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Miejsce na twoją 
reklamę

Tel. 692 190 982
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MEDIASERWIS

Naprawy domowe:
- telewizorów, anten satelitarnych 
  i naziemnych
- laptopów, tabletów i nawigacji 
- montaż anten satelitarnych
  i naziemnych.

Malnia, ul. Opolska 22, 
tel. 467 17 43, 

kom. 604 782 443
Polski film

Kiedy czegoś nie rozumiemy, zwykliśmy używać powiedze-
nia „czeski �lm”. Gdy coś jest zagmatwane bądź pomieszane. 
Nie wiem, skąd ten synonim, bo czeska kinematogra�a, choć 
specy�czna, bywa i bywała całkiem niezła, a przed laty cała 
Polska zasiadała przed telewizorami, by oglądać kolejne odcinki 
czeskich seriali „Kobieta za ladą” czy „Szpital na peryferiach” 
ze słynnymi doktorami Sową i Strosmayerem i uroczymi, lekko 
naiwnymi pielęgniarkami. Ale tam wszystko było zrozumiałe, 
czego nie można powiedzieć o polskich �lmach, gdzie prócz 
małych wyjątków paru komedii romantycznych i epickich dzieł 
Jerzego Hofmanna, który s�lmował całą trylogię Sienkiewicza, 
na ogół nic nie widać i nic nie słychać. Polskie �lmy też bywają 
dobre, lecz niezmiernie rzadko. Może ze względu na niskie bu-
dżety. Te nadrabiali jednak reżyserzy swoim profesjonalizmem 
i artyzmem. 

Miałem nadzieję, że fakt �zyczny kiepskiej jakości dźwięku i 
wizji w naszych �lmach to efekt słabych materiałów i niedosko-
nałości techniki w czasach słusznie minionych. Nic się jednak 
nie zmieniło i może, gdybym ten fakt odkrył obecnie, mógłbym 
winę zwalać na szwankujący mi wzrok i słuch, choć bardzo nie 
narzekam. Jednak po obejrzeniu „Sprawy Tomka Komendy – 25 
lat niewinności”, swą tezę w pełni podtrzymuję. Niezrozumia-
łym, myślę, że nie tylko dla mnie, jest wybieranie takiego, a nie 
innego środka wyrazu i artystycznego przekazu przez polskich 
reżyserów, które według, domyślam się, ich mniemania, pod-
noszą rangę �lmu. Tymczasem wysokonakładowe produkcje, i 
zaznaczmy – o wybitnych walorach artystycznych z USA, wie-
lokrotnie nagradzane choćby Złotymi Globami czy Oscarami, 
są nie tylko czytelne w przekazie, ale wszystko na nich widać 
i słychać. Lecz z polskimi �lmami jest jak z polskim życiem, 
szczególnie tym politycznym. Może naturę mamy skompliko-
waną lub jesteśmy bystrzejsi od Amerykanów, inaczej postrzega-
my i rozumiemy więcej. Ale krew mnie zalewa, kiedy wytężam 
słuch, bo ktoś coś na ekranie niewyraźnie mamrocze i tonie w 
półmroku. Ale być może w �lmie, jak i poza nim, o to właśnie 
chodzi. W rzeczonym kinie amerykańskim dobrze słyszę, nawet 
jak ktoś szepcze i świetnie wszystko widać w nocnych scenach. 
U nas nic nie widać. 

Choćby sama sprawa wspomnianego Tomasza Komendy. 
Chłopak, trochę przez własne zapętlenie, poszedł do ciupy 
na wiele lat za autentyczną niewinność. Pomijając już fakt, że 
może tak się zdarzyć i zdarzało, nie tylko u nas, to jednak ktoś 
zawinił. Ktoś popełnił błąd, sądząc, opierając się na nieprawdzi-
wych przesłankach, być może naciskany przez polityczne ciała 
- i może pozostać bezkarny. Policjanci, prokuratorzy, sędziowie 
i im podobni. Nie chcę się czepiać spraw ogólnie znanych z 
najświeższej historii, jak niewyjaśniona sprawa zakupu respira-
torów w pierwszej fali pandemii, bo do dziś nie ma ani respira-
torów, ani kasy, ani winnych całej tej sytuacji, więc niby czepiać 
się nie ma kogo. Prezes NIK, słynny skądinąd Marian Banaś, 
trochę odgrywając się na obecnie rządzących,z których się zresz-
tą wywodzi, stwierdził poprzez swoich kontrolerów, że wybory 
prezydenckie w maju, które się nie odbyły, zostały zarządzone 
bez podstaw prawnych, choć nasi rządzący twierdzą inaczej. Ale 
NIK to NIK. To robimy sobie hucpę? Bo znów nikt winny nie 
jest prócz prezesa Poczty i podobnego Wytwórni Papierów War-
tościowych. A wywiń ty, człowieczku, mały jakiś numer, choćby 
tylko domniemany przeciwko Państwu, ono będzie cię gnębić 
do upadłego. Twojego upadłego oczywiście. 

Mieszane uczucia wzbudził we mnie entuzjazm Premiera 
ogłaszającego tzw. Polski Ład, a w nim zapowiedzi kolejnych 
apanaży i świetlistej przyszłości. Kiedy słyszę takie słowa, robię 
się czujny, bo wiem z długiego doświadczenia, że gdzieś mnie to 
Państwo łupnie. Komuś trzeba zabrać, by dać innemu. Cudów, 
nawet w Polsce, nie ma. I te dreszcze budzące zapowiedzi (czyt. 
„kiełbasa wyborcza”) kolejnych danin dla bezrobotnych, rodzą-
cych, frankowiczów, będących w trudnej sytuacji itp. W dobie 
nauczania zdalnego wskazanym było, by każde dziecko miało 
swój laptop, by móc tak właśnie się uczyć. Podniosło się larum, 
za co biedni rodzice mają te laptopy kupować, pomijając sprawę 
dostępu do internetu. No to państwo pomagało, jak mogło. A ja 
się pytam, gdzie słynne 500+ wypłacane już od wielu, wielu mie-
sięcy. Na co poszły te pieniążki? Czy aby na pewno na dzieci??? 
W tym kraju lepiej nic nie robić, ślizgać się na bezrobotnym, jak 
najszybciej na emeryturkę, chorobowe, dostać zasiłek lub być 
alkoholikiem. Państwo pomoże, a my zagłosujemy na jedynie 
prawych. 500+ miało pomóc w podniesieniu tzw. dzietności 
(bardzo głupie słowo) – a nie pomogło. Teraz słyszę o jakichś 12 
tys. zapomogi czy ulgi w kredycie dla małżeństw decydujących 
się na rodzicielstwo. To ma pomóc. Nie pomoże, bo to wszystko 
czeski, o pardon, polski �lm.

Wawrzyniec Jasiński
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Pomoc drogowa, 
transport maszyn

605 041 902

601 486 314

TRANS-HOL 
ASSISTANCE
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>> JAK NADAĆ OGŁOSZENIE
Wyślij mailem 
marketing@ 

tygodnik-krapkowicki.pl
Koszt: 13 zł za każde 10 słów

Wyślij sms:
Wyślij sms na numer 79567 o 
treści TK. po kropce wpisując 

treść ogłoszenia (do 160 
znaków, bez polskich znaków). 

Koszt smsa 11,07 zł.1. 2.
Przyjmiemy do sprzedaży  

i wynajmu domy, mieszkania, działki, lokale, aktualna oferta biura 
na stronie internetowej: www.investdom.pl lub w biurze Investdom  
Nieruchomości ul. Opolska 3, 47-300 Krapkowice, tel. 77 466 50 38

• OSTATNIE WOLNE MIESZ-
KANIA, W III BUDYNKU! APAR-
TAMENTY NA PRUSA! Kom-
fortowe mieszkania z tarasem 
lub ogródkiem do wyłącz-
nego korzystania, z przyna-
leżnym garażem i miejscem 
postojowym, więcej na www.
naprusa.investdom.pl tel. 77 
466 50 38, 666 857 858, 666 
312 818.

• SŁONECZNE TARASY! Kom-
fortowe mieszkania z tarasem 
lub ogródkiem do wyłącz-
nego korzystania, z przyna-
leżnym garażem i miejscem 
postojowym, więcej na www.
investdom.pl tel. 77 466 50 
38, 666 312 818

• OSTATNIE WOLNE MIESZ-
KANIE! NOWA INWESTYCJA 
DEWELOPERSKA na „OSIE-
DLU DĘBOWYM” w Gogoli-
nie, komfortowe mieszkania 
trzypokojowe z tarasem lub 
balkonem, z przynależną piw-
nicą i miejscem postojowym. 
Zakończenie budowy GRU-
DZIEŃ 2021, więcej informacji 
tel. 77 466 50 38, 666 857 858, 
666 312 818.

• Do wynajęcia lokal han-
dlowo-usługowy przy ul. 
Prudnickiej. Lokal z prze-
znaczeniem na handel bądź 
usługi o powierzchni 122m2, 
parter, witryny, wejście z cią-
gu pieszego - 4800 zł netto 
miesięcznie więcej na www.
investdom.pl tel. 77 466 50 
38, 666 312 818 (13854)

• SPRZEDAŻ MIESZKANIA 

• Żużela, 53,8 m² 3 pomiesz-

czenia, parter, do kapitalnego 
remontu, 40 000 zł, więcej na 
www.investdom.pl tel. 77 466 
50 38, 666 857 858 (13716)

• Gogolin, 3pkł, 85 m², parter, 
piwnica, ogródek, 185 000 zł 
więcej na www.investdom.pl 
tel. 77 466 50 38, 666 312 818 
(13476) 

• Krapkowice, 49 m², 3 pkł, 
I piętro, piwnica, ogródek, 
189 000 zł, więcej na www.
investdom.pl tel. 77 466 50 
38, 666 857 858 (13861)

• DOMY

• Pisarzowice, jednorodzin-
ny, 107m², działka 11 a, garaż, 
stodoła, 179 000 zł więcej na 
www.investdom.pl tel. 77 466 
50 38, 666 857 858 (13753)

• Krapkowice, jednorodzin-
ny, 4pkł, 90 m², działka 9 a, 
stan dobry,  350 000zł więcej 
na www.investdom.pl tel. 
77 466 50 38,  666 312 818 
(13472)

• Obrowiec, dwurodzinny, 
8pkł, 250 m², działka 29 a, 
stan dobry,  369 000zł wię-
cej na www.investdom.pl tel. 
77 466 50 38Q, 666 312 818 
(13502)

• Gogolin, dwurodzinny, 
158m², działka 7 a, stan b.do-

bry, garaż, 489 000 zł więcej 
na www.investdom.pl tel. 77 
466 50 38,  666 857 858 (2255)

• Krapkowice, dwurodzinny, 
4pkł, 230 m², działka 7 a, stan 
b.dobry, 559 000zł więcej na 
www.investdom.pl tel. 77 466 
50 38, 666 312 818 (13576)

• Krapkowice, wielorodzin-
ny, 7p3k3ł, 275 m², działka 5 
a, stan dobry, 620 000zł wię-
cej na www.investdom.pl tel. 
77 466 50 38, 666 312 818 
(13004)

• Racławice Śląskie, wol-
no stojący, 202 m², działka 
31a, podwyższony standard, 
690 000 zł więcej na www.
investdom.pl tel. 77 466 50 
38, 666 857 858 (13714)

• Żyrowa, granica parku kra-
jobrazowego Góry Św. Anny, 
jednorodzinny, 3 kondygna-
cje, w całości podpiwniczony, 
8pk3ł, 300 m², garaż dwu-
stanowiskowy, wiata, chata 
grillowa, zagospodarowana 
działka 24a, stan bardzo do-
bry, 1 220 000 zł więcej na 
www.investdom.pl tel. 77 466 
50 38, 666 312 818 (13723)

• DZIAŁKI

• Malnia, budowlana, 5,4 a, 
media w granicy, 49 000 zł 
więcej na www.investdom.pl 
tel. 77 466 50 38, 666 857 858 
(12467)

• Stradunia, usługowa, 8,1 a, 

media w granicy, 50 000 zł, 
więcej na www.investdom.pl 
tel. 77 466 50 38, 666 312 818 
(13715)

• Chorula, budowlana, 27,86 
a, media w granicy, 85 000 zł, 
więcej na www.investdom.pl 
tel. 77 466 50 38, 666 857 858 
(9053)

• Odrowąż,  budowlana, 26 
a, media w granicy, 159 360 zł 
więcej na www.investdom.pl 
tel. 77 466 50 38, 666 857 858 
(12316)

• Gwoździce,  budowlana, 18 

a, media w granicy, 239 000 zł 
więcej na www.investdom.pl 
tel. 77 466 50 38, 666 857 858 
(13635)

• LOKALE

• Stradunia, handlowo-usłu-
gowy, 108 m² parter, witryny, 
115 000 zł więcej na www.
investdom.pl tel. 77 466 50 
38, 666 857 858 (13638)

• Krapkowice -ul.Ligonia, 
handlowo-usługowy, 75 m² 
parter, witryna, 175 000 zł 
więcej na www.investdom.pl 
tel. 77 466 50 38, 666 857 858 

(13741)

• Krapkowice – Otmęt , lo-
kal handlowo-usługowy przy 
3go Maja, 302 m², parter, wi-
tryny, 650 000 zł więcej na 
www.investdom.pl tel. 77 466 
50 38, 666 312 818 (10555)

• OBIEKT 

• Krapkowice – Opolska 
77, 448m², 3 kondygnacje, 
działka 952 m², do remontu, 
599 000 zł, więcej na www.
investdom.pl tel. 77 466 50 
38, 666 857 858 (13860)

USŁUGI 
OGÓLNOBUDOWLANE
- budowa domów

- wykończenia wnętrz
- remonty

Rafał Smieszek 
tel. 696 131 211

RÓŻNE
• Autoskup, stan obo-
jętny, najlepsze ceny, 
gotówka, dojazd  
608 749 503

NIERUCHOMOŚCI
• Kupię mieszkanie w 
bloku w Krapkowicach, 
może być do remontu  
tel. 516 780 485

• Kupię mieszkanie na 

terenie Krapkowic lub 
Zdzieszowic w bloku.  In-
teresuje  mnie również 
garaż. Zainteresowanych 
proszę o kontakt tel. 
886123970.

USŁUGI
• Transport i wynajem 
autolawet, dostawczaki, 
busy, osobówki. Ubez-
pieczenie przewożonego 
towaru  608749503

• Usługi tapicerskie  tel. 
696 951 402

PRACA
• Niemiecka �rma zaj-
mująca się wykończe-
niem wnętrz w sklepach 
meblowych zatrudni 
pracowników do pracy 
za granicą, atrakcyjne 
wynagrodzenie tel.  0049 
1702805155
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Docieplenia, 
tynki 

maszynowe, 
gładzie,  
regipsy.

Tel. 602 139 443
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W połowie maja naj-
bardziej utytułowana za-
paśniczka gogolińskiego 
klubu wzięła udział w sil-
nie obsadzonym turnieju 
w Bukareszcie dla zawod-
niczek do lat 17, będącym 
ostateczną kwalifikacją 
kadrowiczek selekcjonera 
Dariusza Grzywińskiego. 
Impreza pod nazwą UWW 
Constantin Alexandru & 
Ioan W. Popovivi 2021 

zgromadziła na starcie 
uczestników z 19 krajów, 
w tym 15-osobową repre-
zentację Polski kadetek. 
Startująca z orłem na 
piersi Jaworska zanotowa-
ła bardzo dobre zawody, 
rywalizując z Węgierka-
mi: Noemi Osvath Nagy 
i Fruzsiną Terec, Danielą 
Brasnarovą z Bułgarii oraz 
Marią Pantaru z Rumu-
nii. Karolina (kat. 69 kg) 

zanotowała na macie trzy 
zwycięstwa i jedną poraż-
kę i w końcowej klasyfika-
cji zajęła drugie miejsce w 
bukareszteńskim turnieju. 
Zdobyte srebro przeło-
żyło się na wywalczenie 
przepustki do udziału w 
mistrzostwach Europy 
kadetek, które w dniach 
14–20 czerwca odbędą 
się w bułgarskim Samo-
kow. Drużynowo kadetki 

reprezentacji Polski zajęły 
wysoką drugą lokatę w 
stolicy Rumunii, zdoby-
wając ogółem 10 medali. 
Obecnie Karolina Jawor-
ska wraz ze swoją klubową 
koleżanką Wiktorią Zwy-
dak przebywa na zgrupo-
waniu kadry narodowej w 
Poznaniu.

(raul)

Ostatni raz popularne 
„Zdzichy” sięgnęły po 
wojewódzki puchar 4 lata 
temu, gdy w finale edycji 
2016/2017 rozstrzelały 
w Kluczborku 6-1 ekipę 
z Gronowic. W środo-
wym podejściu murawa 
kluczborskiego stadionu 
i blask jupiterów znowu 
sprzyjały zdzieszowicza-
nom. Tym razem znacznie 
wyżej poprzeczkę miała 
zawiesić czołowa ekipa 
BS IV ligi z Ozimka, lecz 
skończyło się podobnie 
– na wysokiej wygranej 
Ruchu. Obydwa zespoły 
nie zwykły przegrywać fi-
nałowych starć wojewódz-
kich eliminacji „Turnieju 
Tysiąca Drużyn”. Ozimek 
dwukrotnie stawał przed 
szansą zdobycia pucharu 
w regionie i w obu przy-
padkach zakończyło się 
to sukcesem Hutników. 
Dekadę temu ograli oni 
3-2 Skalnika Gracze, a w 
2014 roku gładko, bo 3-0 
rozprawili się ze strzelec-

kim Piastem. „Zdzichy” 
z czterech swoich finałów 
na minus zapisali tylko 
ten z 2016 roku, gdy 
ulegli dopiero po rzutach 
karnych opolskiej Odrze 
(3-3 po dogrywce, 2-4 w 
karnych – przyp. red.). 

W minioną środę 
szanse obu ekip oceniano 
po równo, choć ze wska-
zaniem na podopiecznych 
trenera Łukasza Gano-
wicza, dla którego klucz-
borski stadion to miejsce 
szczególne. Popularny 
„Gana”, w roli zawodni-
ka tutaj właśnie spędził 
6 lat w występującym na 
szczeblu krajowym MKS-
-ie Kluczbork. Tam też w 
2017 roku zakończył za-
wodniczą karierę. W lidze 
jego Ruch niepodzielnie 
rządzi i praktycznie już 
dzisiaj, na długo przed 
zakończeniem sezonu, 
może odbierać gratulacje 
za wywalczenie awansu 
szczebel wyżej. Swoją 
siłę zdzieszowiczanie 
potwierdzili zresztą w 
pucharowym finale, nie 
dając najmniejszych szans 
teamowi Dariusza Kaniu-

ki. Na pierwsze trafienie 
około pół tysiąca obec-
nych na trybunach kibi-
ców czekało nieco ponad 
dwa kwadranse. Do piłki 
bitej ze stałego fragmentu 
gry idealnie wyskoczył 
specjalista w tej materii 
Łukasz Damrat i Michał 
Walotek był bez szans. 
Trzeba przyznać, że gol 
dla Ruchu „kroił się” od 
samego początku, a na 
kolejne piłkarze ze Zdzie-
szowic zapracowali sobie 
po przerwie. Najpierw w 
ramionach kolegów uto-
nął uśmiechnięty od ucha 
do ucha Michał Zimon, 
który chwilę wcześniej 
przymierzył celnie po 
dośrodkowaniu Pawła 
Kubiaka. Chwilę później 
pełną ekspresji cieszynkę 
zakończoną efektownym 
saltem zaprezentował 
filigranowy Stanisław 

Dębski, finalizując akcję 
drużyny precyzyjnym 
strzałem głową. Dzieła 
zniszczenia bladego na tle 
zdzieszowiczan tego dnia 
rywala dokonał rezerwo-
wy Tomasz Damrat, pod-
wyższając na 4-0.

– Byliśmy dzisiaj 
kompletnie bez argumen-
tów – oceniał na gorąco 
najlepszy w szeregach 
Małejpanwi były gracz 
„Zdzichów” Konrad Gór-
niaszek. - Ruch przewyż-
szał nas o klasę, jak nie 
o dwie. Boisko brutalnie 
nas zweryfikowało, bo 
przedmeczowe założenia 
mieliśmy zupełnie inne. 
Bez dwóch zdań wygrał 
zespół zdecydowanie lep-
szy – dodawał przybity 
kapitan ekipy z Ozimka, 
która „na pocieszenie” 
odebrała czek na kwotę 10 
tysięcy złotych. 

Humory dopisywały za 
to zdzieszowiczanom. 

– Cieszy wygrana w 
tak prestiżowym meczu, 

w dodatku odniesiona w 
dobrym stylu. Jako zespół 
byliśmy dzisiaj bardzo 
dobrze zgrani w każdej 
formacji, stąd Małapanew 
zdołała nam zagrozić je-
dynie momentami. Stałe 
fragmenty to nasza mocna 
broń i dwa z czterech goli 
padły właśnie w wyćwi-
czony sposób. Udało mi 
się zdobyć bramkę głową, 
co przy moim wzroście 
i wysokich obrońcach 
przeciwnika było sporym 
wyczynem – podsumował 
Stanisław Dębski. 

Warto wspomnieć, iż o 
randze finałowego meczu 
Pucharu Polski na szcze-
blu wojewódzkim świad-
czy także to, że rozjemcą 
środowych zawodów był 
pochodzący z Kluczborka 
zawodowy arbiter polskiej 
ekstraklasy – Jarosław 
Przybył. 

(raul)

Sport – zapasy

Jaworska wystąpi na mistrzostwach Europy!
Karolina Jaworska z klubu ZKS Gogolin świetnym występem na turnieju w Rumunii zapewniła 
sobie udział w czerwcowych mistrzostwach Starego Kontynentu kadetek. Dla utalentowanej 
gogolinianki będzie to drugi występ w tej rangi imprezie.

Kapitalnym występem w Bukareszcie Karolina Ja-
worska (w biało-czerwonym dresie) potwierdziła, że 
należy jej się miejsce w kadrze narodowej kadetek 
na mistrzostwach Europy.

Piłka nożna – Puchar Polski OZPN

„Zdzichy” z pucharem!
W finale wojewódzkiego Pucharu Polski zdzieszowicki Ruch pokonał 4-0 Małąpanew Ozimek i zgarnął czek na kwotę 40 tysięcy złotych. Klub z 
Rozwadzkiej będzie reprezentował Opolszczyznę w pucharowych zmaganiach na szczeblu centralnym. 

Protokół:

Ruch Zdzieszowice - Małapanew Ozimek  
4-0 (1-0)

1-0 Ł.Damrat - 33., 2-0 Zimon - 62., 3-0 Dębski - 65., 
4-0 T.Damrat - 86.

Ruch Zdzieszowice: Sochacki - Rychlewicz, Po-
lak, Baingo, Nowak, Kubiak, Ł.Damrat (87.Ma-
zur), Kiliński (85.Łukowski), Zimon (71. T.Dam-
rat), Dębski (67.Sotor) - Strzelecki (79.Rudnik). 
Trener: Łukasz GANOWICZ.

Małapanew Ozimek: Walotek - Komor, Słowik (72. 
Wróblewski), Kwiatkowski, Sowiński - Grześkiewicz, 
Górniaszek (90. Suchecki), Riemann, Bienias (83. 
Gos), Kuchta (62. Świerc) - Kamiński (83. Studenny).  
Trener: Dariusz KANIUKA.

Żółte kartki: Sotor - Kamiński, Słowik, Riemann.

Kapitan „Zdzichów” Łukasz Damrat (10 bramek) był najskuteczniejszym piłka-
rzem wojewódzkiego Pucharu Polski edycji 2021/2022.

Panie prezesie! Meldujemy wykonanie zadania! – zda-
ją się mówić trenerzy Łukasz Ganowicz i Marcin Feć.
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W Gogolinie doszło do 
bezpośredniej konfron-
tacji dwójki wyróżnia-
jących się w BS IV lidze 
snajperów, którzy biją się 
o koronę króla strzelców. 
W tej klasyfikacji odro-
binę wyżej (2. miejsce) 
znajduje się Denis Kipka, 
który w sobotnie popołu-
dnie dołożył dwa kolejne 
trafienia i obecnie ma 
ich już 29 na koncie. Do 
siatki trafił również trzeci 
w klasyfikacji Łukasz Ba-
woł, zamykający ligowe 
podium najskuteczniej-
szych (26 bramek). Obaj 
wyborowi strzelcy dosyć 

szybko uzupełnili swoje 
statystyki. W 7. minucie 
z karnego prowadzenie 
swojej ekipie dał Kipka, 
ale kilkanaście minut póź-
niej skuteczną odpowiedź 
zafundował miejscowym 
Bawoł i w 19. minucie 
mieliśmy remis 1-1. Ra-
dość gości trwała jednak 
niespełna 180 sekund, bo 
Sebastian Wacław kropnął 
z 14 metrów na tyle pre-
cyzyjnie, że futbolówka 
wylądowała w okienku 
głubczyckiej bramki. Po 
zmianie stron gogolinia-
nie poszli za ciosem i już 
w 50. minucie świętowali 

zdobycie gola numer trzy. 
Zdobył go – a jakże – De-
nis Kipka, ale to nie był 
jeszcze koniec emocji w 
tym meczu. Przyjezdni 
złapali bowiem kontakt 
za sprawą mającego eks-
traklasowe doświadczenia 
Jacka Broniewicza, który 
z rzutu karnego pokonał 
Artura Bikowskiego. Pięć 
minut przed końcowym 
gwizdkiem arbitra o osta-
teczne rozstrzygnięcie 
postarał się rezerwowy w 
tym meczu Miłosz Mi-
chalewski i MKS Gogolin 
mógł fetować zasłużony 
triumf. 

– Ten wynik to był 
najniższy wymiar kary 
dla naszego przeciwnika 
– ocenił szkoleniowiec 
MKS-u Adrian Pającz-
kowski. – Mieliśmy 
jeszcze sporo dogodnych 
okazji do zmiany wyni-
ku, lecz zawodziła sku-
teczność. Myślę, że jako 
zespół nie powiedzieliśmy 
jeszcze ostatniego słowa w 
tym sezonie i powalczymy 
o szóste miejsce, które jest 

w naszym zasięgu – dodał 
gogoliński coach. 

W najbliższej kolejce 
zaplanowanej na środę 26 
maja MKS na wyjeździe 
zmierzy się ze strzeleckim 
Piastem, a trzy dni póź-
niej przed własną publicz-
nością podejmie Agroplon 
Głuszynę (sobota 29 maja, 
godz. 17.00).

BS IV LIGA

34. KOLEJKA:

OKS OLESNO - START 
NAMYSŁÓW 1:3

SKALNIK GRACZE – 
SKOROGOSZCZ 2:1

RUCH ZDZIESZOWICE 
- SWORNICA CZARNO-
WĄSY 3:0 v.o.

GKS GŁUCHOŁAZY - 
FORTUNA GŁOGÓWEK 
3:0

UNIA KRAPKOWICE - 
PO-RA-WIE WIĘKSZYCE 
2:2

VICTORIA CHRÓŚCI-
CE - OLIMPIA LEWIN 
BRZESKI 2:2

WALCE - POGOŃ PRUD-
NIK 2:5

STAROWICE DOLNE  - 
ODRA II OPOLE 2:0

MAŁAPANEW OZIMEK - 
CHEMIK KĘDZIERZYN-
-KOŹLE 0:1

MKS GOGOLIN - POLO-
NIA GŁUBCZYCE 4:2

AGROPLON GŁUSZY-
NA - PIAST STRZELCE 
OPOLSKIE 3:0

TABELA
1ZDZIESZOWICE 34 93 130:17

2.STAROWICE DOLNE  34 81 91:29
3.AGROPLON GŁUSZYNA 34 71 68:27
4.PO-RA-WIE WIĘKSZYCE 34 67 75:36
5.MAŁAPANEW OZIMEK 34 65 74:37
6.POLONIA GŁUBCZYCE 34 53 78:58
7.ODRA II OPOLE 34 52 68:49
8.UNIA KRAPKOWICE 34 52 64:56
9.MKS GOGOLIN 34 51 68:53
10.PIAST STRZELCE OP. 34 51 52:48
11.CHEMIK K-KOŹLE 34 48 69:66
12.SKALNIK GRACZE 34 47 46:46
13.VICTORIA CHRÓŚCICE 34 45 70:84
14.GŁOGÓWEK 34 41 59:75
15.SKOROGOSZCZ 34 40 53:69
16.OKS OLESNO 34 37 52:78
17.GKS GŁUCHOŁAZY 34 33 42:74
18.START NAMYSŁÓW 34 29 27:64
19.WALCE 34 29 42:89
20.LEWIN BRZESKI 34 26 37:91
21.POGOŃ PRUDNIK 34 26 47:94
22.CZARNOWĄSY 34 21 22:94

(raul)

Po odrobieniu ligowych 
zaległości wydawało się, że 
spisani na sportową degrada-
cję walczanie nie powiedzieli 
jeszcze ostatniego słowa i w 
myśl powiedzenia „dopóki 
piłka w grze” zrobią wszyst-
ko, by uratować IV ligę dla 
swojego klubu. Mały kro-
czek ku temu podopieczni 
trenera Jana Śnieżka zrobili 
w środowym starciu z in-
nym beniaminkiem. W 
Głogówku faworytem byli 
co prawda wyżej notowani 
gospodarze, ale Walce kilka 
kolejek temu w końcu „za-
skoczyły” i regularnie punk-
towały, odrabiając mozolnie 
straty. W sześciu meczach 
nasza drużyna pięciokrotnie 
sięgała po pełną pulę. W 
pokonanym polu walczanie 
zostawiali kolejno Start Na-
mysłów (4-1), Skorogoszcz 
(1-0), Swornicę (walkower 
3-0), Olimpię Lewin Brzeski 
(2-1) i wspomnianą Fortu-
nę. Z tą ostatnią mecz roz-

począł się jednak po myśli 
miejscowych, którzy objęli 
prowadzenie w 26. minucie 
za sprawą kapitalnego tra-
�enia przewrotką Tomasza 
Hajduka. Goście za odrabia-
nie strat wzięli się w drugiej 
połowie. Osiem minut po 
wyjściu z szatni piłkę w oko-
licach środkowej linii boiska 
przejął Mateusz Barton i 
prostopadłym podaniem 
otworzył drogę do bramki 

nadbiegającemu z lewego 
skrzydła Bartłomiejowi Ko-
lance. Ten z kilkunastu me-
trów przymierzył płasko po 
ziemi i było 1-1. W 80. mi-
nucie szarżę będącego dopie-
ro od 10 minut na murawie 
Michała Teichmana faulem 
we własnym polu karnym 
przerwał jeden z obrońców 
Fortuny, a sam poszkodo-
wany jedenastkę zamienił 
na gola dającego upragniony 

komplet punktów naszemu 
LZS-owi. 

Po tak udanym występie 
kibice teamu z Walec ostrzyli 
sobie zęby na potyczkę z 
przedostatnim Prudnikiem. 
Spotkanie to było o tyle istot-
ne, że będące tuż nad „kreską” 
Olesno sensacyjnie uległo u 
siebie Startowi Namysłów i 
wygrana walczan przybliżyła-
by ich na dystans zaledwie 5 
„oczek” do OKS-u. Prudnik 
okazał się jednak nad wyraz 
wymagającym konkurentem, 
bo nie dość że wygrał, to jesz-
cze strzelił gospodarzom aż 
5 bramek. Pech dopadł wal-
czan już w 6. minucie, gdy 
„swojaka” zaliczył Mateusz 
Barton. Końcówka premie-
rowej odsłony również była 
mało udana, bo w odstępie 
60 sekund prowadzenie go-
ściom podwyższali kolejno 
David Ivanecky i Marcio 
Andrade. 0-3 do przerwy 
nie miało prawa zwiastować 

w tym meczu jakiejkolwiek 
zdobyczy punktowej, choć 
był moment, gdy miejscowi 
„złapali wiatr w żagle”. Oto 
bowiem golkipera Pogoni 
pokonał Kolanko, a w 66. 
minucie w ślady Bartona po-
szedł Patryk Surma, notując 
samobójcze tra�enie i zrobiło 

się 2-4, bo w międzyczasie 
po raz drugi między słupki 
waleckiej bramki tra�ł Iva-
necky. W końcówce pieczęć 
nad wygraną przyjezdnych 
postawił Surma i trzy punkty 
pojechały do Prudnika.

(raul)

Piłka nożna – BS IV liga

Raz na wozie, raz pod wozem
W zaległym spotkaniu BS IV ligi drugie zwycięstwo z rzędu na obcym boisku odnieśli futboliści z Walec. W Głogówku niespodziewanie ograli oni 
2-1 miejscową Fortunę, a gole na wagę zwycięstwa zdobyli Bartłomiej Kolanko i Michał Teichman. Kilka dni później w roli gospodarza nasz LZS 
przegrał 2-5 z Prudnikiem. 

Protokoły:

Fortuna Głogówek – LZS Walce 1-2 (1-0)
1-0 T.Hajduk-26., 1-1 Kolanko-53., 1-2 Teichamn (kar-
ny)-80.

Walce: Hyla – Kolanko, Barton, Lenartowicz, Łątkowski, 
Frohs, Mirga (62.Kipka), Mutke (46.Smykała), Wanat 
(81.Płóciennik), Stoklossa (71.Teichman), Mizielski (90.
Klama). Trener: Jan ŚNIEŻEK.

LZS Walce –Pogoń Prudnik 2-5 (0-3)
0-1 Barton (samob.)-6., 0-2 Ivanecky-44., 0-3 Andra-
de-45., 1-3 Kolanko-53., 1-4 Ivanecky-56., 2-4 Surma 
(samob.)-66., 2-5 Surma-89.

Walce: Hyla – Stoklossa (68.Klama), Barton, Łątkowski, 
Lenartowicz, Frohs, Smykała (46.Mutke), Mirga (46.Kip-
ka), Wanat (46.Teichman), Kolanko, Mizielski. Trener: 
Jan ŚNIEŻEK.

Żółte kartki: Stoklossa, Frohs, Hyla.

Drużyna Piotra Stoklossy wciąż walczy o utrzymanie 
się w IV lidze.

Piłka nożna – BS IV liga

Gogolin do przodu
Drugie zwycięstwo z rzędu odnieśli piłkarze gogolińskiego MKS-u. Na obiekcie przy Kaszta-

nowej gospodarzom próbowali się postawić gracze głubczyckiej Polonii, ale to żółto-czarni 
postawili na swoim, ogrywając rywali 4-2.

Protokół:

MKS Gogolin – Polonia Głubczyce 4-2 (2-1)
1-0 Kipka (karny)-7., 1-1 Bawoł-19., 2-1 Wacław-22., 
3-1 Kipka-50., 3-2 Broniewicz (karny)-70., 4-2 Micha-
lewski-85.

MKS Gogolin: Bikowski - Gebauer, Mrosek, F.Szampera, 
Błoński, Kaczmarek (59.Michalewski), Bednarz (90.We-
inert), Wróblewski, Rusin (68.Szydłowski), Wacław, Kipka.  
Trener: Adrian PAJĄCZKOWSKI.

Żółte kartki: Bednarz.

Czerwona kartka: Łapuńka (Polonia, 79.min. - 2 żółta).

W meczu z Polonią Głubczyce do siatki gości tra�ali 
m.in. Denis Kipka i Sebastian Wacław.

Kiosk Numerek
- Lotto, Ksero
- Naprawa obuwia
- Dorabianie kluczy
- Punkt pralni chemicznej
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